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Fapie^-i król włoski.
Co skłania Wiktora Wmanuela i cesa

rza Napoleona do tak nagłego zwrotu w 
polityce rzymskiej, do tak spiesznego, go 
rączkdwegu prawie załatwiania sporu z 
papieżem ? O w król, który tak śmiałą rę
ką p osięgną ł po ziem ie pap iezk ie , bez wa
hania się stoczył bój z wojskami papier
kiem! i wciel’* legać,e do swego państwa^ 
nic scbie nie czyniąc z Listew stolicy a- 
postolskiej, nagle staje się wielkim czci
cielem władzy papiezkiej, koizy się przed 
papieżem ustępuje w kwestjach kościel
nych, czyniąc obietnice, ze w świeckich 
poczyni ustępstwa. Większość .ministrów 
jest rokowaniom z papieżem przeciwną, 
większość narodu swą niechęć przeciw u*, 
stępstwom Rzymowi objawia również w 
spuaól] bardzo otwarty i głośny, a król 
pominie tego idzie dalej drogą, na którą 
wkroczył, droga pojednania się z papie 
żem. Jedni tłumaczą to okolicznością że 
ki Ól stał się nabożnym, sumienie się v 
nim odezwało, rozbudzone przez kamary le 
duchowni,, która i jego otoczyć zdołała. 
Inni biorą to za objaw grożąc°go króle 
stwu Włoskiemu niebezpieczeństwa, któ- 
regd, w ten sposób Król uniknąć, któremu 
przejednaniem się ż papieżem zapobiedz 
chce. A niebezpieczeństwem tern ma być 
bliska wojna z koalicją uustrjacko-prusko 
moskiewską.

Znowu inni widzą przyczynę dzisiejsze
wystąp .em a króla i rządu włoskiego Ł 

w amianig usposobienia papieża samego.
p ięc iu  la t łudzono  p a p ie ż a  o b ie tn icam i 

th#b?f5j pom ocy, a  do tąd  n ie  uczyn iono  
ra d n e g o  k r 6k u . U lU m m outanie p rz y rz e k a li  
m i> pom or ca łego  k a to lic k ie g o  św ia ta , n a

regc czele stanie święta koalicja. 4 tu 
w /najtrudniejszych razach reprezentanci 
jveL mocarstw usuwają się od mięszania 
gieł a nawet od dawania rad, zostawiając 
rzeczom bieg wolny. (Jo w*ęeej PTup i 
Moskwa jebzeze gorzej postępują sobie z 
kościołem i duchowieństwem katoiickic-m, 
juk ów wróg papiezk ( przeciw któremu 
wspięrać papieża, jdk rząd p.e on-
cki. Óóżby więc było dziwnego, gdyby 
papież, doznawszy od, la. 5 tyle zawodów 
od najgłośniejszych swych obrońców lpiay* 
jacioł, i nie mająo nadziei, aby ci obie • 
n ie  swych dotrzymali, widząc przytem, iż 
dokonane fakta stały się podstawą stosun
ków, zrażony ao przyjaciół, złagodził swój 
gniew do otwartego nieprzyjaciela, a ten 
w»dząc tę zmianę w usposobieniu, korzy
stał z chwili i usiłuje pojednać się z 
papieżem?...

Mocarstwa co papieżowi pomagać cucą 
do Odzyskania świeckiej władzy zawsze sa- 
ine m fb uwzględniają duchowną władzę 
papiezką. Jedne prześladują, wytępiają na
wet kuśció k itolicki, drugie zaś dotrzy
mują konkordatów z stolicą apostolską tył 
ko w tych rzecz oh, w których się to do 
trzymanie na i<-h korzyść obraca

Papież odzywał uę >ył niedawno kil
kakrotnie z wielką go/yczą o monarchach 
i rządach w ogóle, i to z takagw ałto wnością, 
że pisma iławei tego powtórzyć, nie ómia- 
ły. Zniechęcenie było widoczne od kilku 
miesięcy. 'Król i rząd włoski dowiedział 
się o tern , skorzystał z chwih. To. oaj- 
piościejRze wyjaśnienie.

Kościół wolny w wolnem państwie to 
była zasada którą juz Cavour chciał urze
czywistnić. Po tego urzeczywistnienia dą
żąc. może rząd włoski poczynić teraz pa 
piezowi najoDSzernfejsze ustępstwa w spra 
wach kościelnych, tak daleko sięgające 
jak żaden konkordat, bo oddające rządy 
kościoła bez wszelkiego mię3zania się 
króla czy rządu, J? papieża duchc 
wieństwa.

Już te ustępstwa o których teraz sły 
chać, sięgają daiej niż wszelkie koiikor 
daty. Krój nie żąda od biskupów uby mu 
Przysięgali na wierność, nie żąJ? 08 du
cbowieństwa więc, aby było urzędnikami

^ ^ 'n ia t r a c j i  „U.ł ZETY N 4 RODOWEJ*
przy ulicy Wałowej pod 1, 285 m., tudzież wszystkie 
urzeda pocztowe anatrjackie.

OGŁOSZENIA (Iasera ty ) wszelkiego rodzaju 
Hl^yjmują się za opłaty od miejsca objętości w iersza 
drobnym drukiem o ceutow , oprócz opłaty stem plo
wej 30 centów za każdorazowe umieszczenie.

Przedpłatę i ogłoszenia na cai,. F Ż a n c j e  przyi- 
ib u je iedynie p. L u a w i k P i o ó a i  i w p^ryżn  L  jn - 
Ievard du Prince Eugene .*9.

W W iedniu przyjmuje oę łoszjffla prermneratę, 
bróto anonsowe p Alojzego Oppeliaa, W ou2ej e Ńr. g2.

L.ISTY wszelkie winny być przesyłane , f r a  a e 0“. 
L ńsT F  r e k l a m a c y j n e  nieopieczętowane nie u le 
gają frankowania. ' R.^KOPISMA nad .y łan e  do reda ‘ 
kc-ji nie z wracają się i będą niszezoje

państwa. Kapitułum i papieżom zostawia, 
król wybór i miinow«nie kanoników i bi 
skupów. Zarząd funduszów kościelnych ma 
być -wyłącznie "przy kościele. Z drugiej 
strony biskupi i duchowieństwo mają o- 
trzymać polecenie od papieża zastósowa- 
nia cię we wszystkiem do ustaw krajowych 
Tak daleko nie sięga nawet konkordat 
hiszpański! * Brt . 'i.

Niezawisłość kościoła, meinięszauie sie 
rządu w ,jego sprawy ■ samorzad kościoła 
wolnego w wolnem' państwie, jedynie tą 
drogą ustępstw da się we W łoszech urze- 
czywiotuić, a urzeczywistniony, będzie di 
leko większą rękojmią niezawisłości j a, 
mego papieża, niż wojska obce Rzy-. 
mie, niż protekcja innych .mocarstw, niż 
korpus silny żandąi-merji papiezkiej.

Zasady saiąp; wolr." kościół w wol 
nem państwie, w Rzymie nie uznają dotąd, 
ale praktyka samu wprowadza ją w życiej 
gdyż jestto jedyny Sposób pogodzenia pa 
pieztwa z. Włochami i nadania kościołowi 
silniejszej, niż ma dotąd podstawy ' Wło 
chy oparte o tę zasadę, mogą się rozwi
nąć jako p.erwsze mocarstwo katolickie i 
przykładem swym oswobodzić wszędzie 
kościół od mieszania się władz w jego 
oprawy, a władze od inięszamn się ducho
wieństwa w sprawy świeckie.

n w i i  m ■ -
a i

^ B a o k i , p o m y s t m  .  M m

P ro je k t  s ta tu tu  
d la  n a n k u  przem y n o w e g o  w e  jlw ow I.

d a l s z y . )
P Zurząd Walne %grmna(l*vMe

§. 16. Spr-iwami stowarzyitzriDia zarządzają :
a)  w aJjj^. z g r o m ad zeu ia  e to w arzy szo n y ch  

członków ,
b) a,r< keja,
c) Wielki wydział
§. C oronnie w stycznia, lutym lab m erca od

bywa się walue sgiomadzeme „w yezajae w szyst
kich członków stowarzyszania. Nadzwyczajne 
walne zgromudzeria zwoływać może dyrekcja l" r 
Wielki w /dzia ł. Jeźli 20 członków uczyni w niosek, 
dyrokcja obowiązana w przeciągu czterech tj go
dni zebrać walne zgromadzenie. Z wołań'e wal
nego zgromadzenia powinno f.'ę po trzy' razy 
ogłosić w dwóch przynajmniej lwowskich dzicn 
nikach fpofitycznych. «»

- Dyrekcja przedkłada zwyczajnemu v alne- 
mn zgromadzenia oprawozaanie roczne i bilans. 
Wielki wydział przedkłada sprawozdanie z przed
sięwziętej rewizji. Jeźli nie ma zarzntów, walne 
zgromadzanie dyrekcji udziela poświadczenie z 
odpowiedniego statutom zarządu, za czas, spra 
wozdaniem i rewizją objęty. ,

W razie podniesienia zarzutów przeciw bilan
sowi czy prowadzeniu interesów, walne zgro
madzenia może z grona swego wysadzić nad
zwyczajne komisje d o  wykrycia i skonstatowa
nie istotnego staną rzeczy Walne z g ro m a d z e n ie  
przedsiębierze nowe wybory, z statutu w ypły
wając"

§. 18. K aż ay  cz łonek  s to w a rz y sze n ia  m ą
prawo brama udziału w walny J  zgrema Ize- 
niacL i głosowenia przy wszystki"b wyborach i 
uohwfłicłi stowarzyszenia. KaŁdy członek ma 
tylko głos jeden. Nieobecni członkowie mogą 
oWÓj głos przenieść na jednego z -złonków, kcz 
żaden c"łonek nie może więcej mieć głoBÓw 
jak  trzy.

Do ważności ucbwai i głosowi ń potrzebna 
jes t absolutna większość g ło s ó w ,  do ważności 
wyborów potrzebna jest ■ dko większość wzglę
dna. Przy równości głosów, rozstrzyga przewo
dniczący. Jeźli trzech członków zażąda, głodo
wanie oabywać się ma kartkam i. W szystkie u- 
c h la ły  zapsdłe i wybory obowiązują i nieobe
cnych członków.

Prezydenta walnego zgromadzenia obiera 
;awsze stowarzyszenie samo pod przewodnic

twem yjrozeaa wydziału Wielkiego.
W szystkie wnioski dyrekcji i Wielkiego wy 

dzieła m ają prZy 0bradauh piciwszeństwo. Sa
modzielne wnioski pojedyńczycl członków, mil 
szą poparte 07,5 pięeiu członków innych, » 
przychodzą pod obrady dopiero po rozprawach 
1 przegłosow aniu wniosków dyrekcji i wydziału 
Wielkiego

§. 19. Ztmauy w statucie nastąpić m ogąjeuy ' 
nie za uchwałą walnego zgromadzenia, i to więk
szością dwóch- trzecich części onecnych czloi* 
ków i wchodzą w moc obowiązującą zaraz po 
zapadłej uchw ale, albo gdy wymaga ustawa 
krajow a potwierdzenia_ zmiany prze:* rząd c_z 
sejmy, zaraz po nadejściu tego potwierdzenia.

p  i  Z s in ia ł
Wniosek ao zmiany statutów powinien d/ ć 

wymiemony w okólniku, zwołującym ^ aln ezgro  
madzenie -* — — '' •

§. 20. Obowiązująca uchwała rozwiązania 
stowarzyszenia może zapaść jedynie wtedy, gdy 
wniosek ten ogłoszono w okólnika, zwołującym 
walne agrarnatzer.e a dwie trzecie części Wszy
stkich czlonKów stowarzyczenia zebrało się aa  
zgromadzenie i wzięły iCŁ:ał w głosowauiu. J e 
żeli nie zebrały się dw’e trzeci? -części człon
ków, to uchw iła rozwiązania zapaść może na 
zwołanem powtórnem zgromadzeniu, prostą więk
szością obecnych człoi ó w .^ ..,,. - r

§. 2 1 . Bezpośr :dn' zarząd spraw muwa- 
rzyszenia prowadzi dyroteja , złożona z pięciu 
członków. Jeden członek jest naczelnikiem dy
rekcji, drug- jego  zastępcą, dwóch dyP0Ktoraiuj 
a jeden kasjerem. 1 t* -

§. 22. W ybói członków dyrekcji, którzy 
zarazem muszą być i członkami stowarzyszenia 
odbywa się corocznie na zwyozajnem walnem 
zgromaazeniu. Urzędowanie ich trw a więc przez 
rok cały. Ponownie mogą być zawsze na dal
szy rok wybrani, tidyby w biegu roRu jeden z 
dyrektorów zm arł,'lu b  ustąpił , w inny sposób 
od urzędowania, dyrekcja wraz z wielkim w y
działem mianuje jego zastępcę aż do najbliż 
szego walnego zgroraedzema. **

$. 23. D yrekcja z a jm ie  się wszystttiemi 
-»ii ądzeniami dla wprowadzenia banku i utrzy

mania go w rnchu, mianuje urzędników 1 odda- 
(a ich, ozuacza ita pensje i daje dla nich instrn 
kej p. Dyretccja rewiduje księgi i r-.thnnki. otrzy
muje bezpieczeństwo «asy i wszelkich wartości, 
składa rachunek przed Walnem zgromadzeniem, 
ogłasza go drukiem na cziery tygodnie irzed 
zebraniem Walnego zgromadzenia. D yrekcja wy
daje regulamin dla kasy i obrotu wewnętrznego.

Dyrekcja stara  się o potrzebny kr itał 0- 
brotowy, oznacza i utrzymuje zapasy kasowe, 
przedkłada codziennie cenzorom podania, wnie
siona o pożyczkę, i postępuje w tym względzie 
wedle 8. D yrekcja wobec stowarzyszenia ud- 
powledzmlną je s t ra  zachowanie statutu stowa
rzyszenia i uchwał W alnego,zgrom adzenia. ,

§. z4. D yrekcja zastępaje stowarzyszenie 
(mianowicie i wubec i^ądów i władz), z najol 
s /erniejsaein p ełnomocpictwem.

Firmę stowarzyszenia pudpisuje naczelnik 
dyreki-ii lab jjg o  zastępca i kasjer dyrekcji, 
lub gd ' b; ( b tdw ąj naczelcicy byli przeszko- 
dzeni. jedno 7. dyrektorów i kasjerr. Te dwa 
podpisy obowiązują stowarzyszenie. D yrekcja 
pojedyncze swo czynności może wspólną uchwa
lą pr .enieść i ca  pojedynczych członków dy
rekcji (szczególnie do zastępywania stowarzy
szenia wobec wieraycieli, dłużników i sądów).

§. 25. Przewodniczący zaprasza członków 
dyrekcji na posiedzenia. Ody trzech członków 
dyrekcji się zbierze, dyrekcja je s t w komplecie 
i może nchwujać większością głosów. Przy po- 
(zielonych równo .g łosach  rozstrzyga przęwo 

dr lezący.
— Codrień w oznaczonych i wprzód ogłoszo

nych godzinach powinno w lokaiu banku naj
mniej dwóch człunków dyrekcji być obecnych, 
aby w imienia dyrekcji załatw iać czynności.

i- 26. Członkowie dyrekcji otrzymują za 
swe urzędowanie tantiemę, której wysokość 0- 
znacza walne zgromadzenie. 1

27 .' Wielki wydział składa się z 18 
człunków i z 6 zastępców. Jednych i d-ugn h 
wybiera walne zgromadzenie. Co roku ustępuje 
sześciu członków wielkiego wydziału i dwóch 
zaftępców, w pierwszych dwóch latach w sku 
tek torowanie, później według dawności urzę- 
dowanip,. W ystępujących walne rgiomedzenic 
może wybrać na nowo.

Wielki wydział prowadzi kontrolę nad. dy
rekcją. Może on w każdej chwili przejrzeć księ
gi) ireksle 1 wartości inne, lub pojedynczych 
członków swych dc tego przejrzenia wyznaczyć. 
Zażalenia na dyrekcję rozbiera na swych po- 
siedzeQiajn> jab ^ Qosi je  na positdzerie walne
go zgromadzenia. Wydział wielki wybiera sobie 
sam prezesa i wiceprezose. On stanowi o przy
jęciu nowych członków. Zgromadza tlę  co mie
siąc zwyczajnie. Lecz prezes sam lab na żą
danie 5 członków wydziato może zwoływać i 
nadzwyczajne posiedzenia. W ydział może człon- 
•ów .yrebeji zapraszać ni. swe posiedzenia, . 

żądać od nich wyjaśnień lub sprt.i rozdrń c s ta 
nie banku. Z posiedzeń swj ch wydział cbowią 
zany prowadzić protokół, kióry zawsze wszyscy 
obecni członkowie podpisać m ają Do ważności 
uchwały potrzeba, aby wszyscy członkowie byli 
na posiedzenie wezwani, a przynajm niej 9 
członków się zebrało. Przy równo pod '.elonych 
glosach rozstrzyga przewodniczący. Wielki wy- 
^Zla- Ln,*anaj e fi twego grona corocznie tiz-ch  
rewizorów do zbadan a bilansu i całego prowa- 
dzenia spraw  przez dyrekcję, i sprawozdanie o 
rezTuacie prze^a.iaaa na walnem zgromadzeniu.

§. 28. Wielki wydciał losem dzieli 
sześć podwydziałów, po trseeh w każdym pud 
wydziale, Na każdy podwydział przypada rfl

1/ tygodniu zajmowanie się cenzurą wniesionych 
o pożyczkę poaan. Cenrorowie mają rozstrzy-,. 
gać wedie §. 8. wraz z dyrekcją n c p o d a n i a -  
i r : . otworzenie conto currente, o pożyczki lub 
dyskomowanto Za^każde posiedzenie otrzymują 
cenzorowie markę obecności, **za k tórą wynad- 
groózenie oznacza walne zgromadzenie.

§. 29. Tylko za szkody, które poniosło sto
warzyszenie przez udowodnione naruszenie statu
tu, przez oszustwo lab przez udowodnioną nie- 
dbałość dyrekcji czy wydziału, można dyrekcję 
czy wydi iał, czy jbiedwie władze razem poc.ą- 
gnąć do odpowiedz/atoosci (D. n.)

trzegląd polityczny.
A ustrja . Wydział Izby posłów Rady pań

stwa, wysadzony do wniosków rządowych: a) 
usprawiedliwienia w sprawie prerogatyw, na 
mocy §. 13. nadanych nowym ziemskim rmtytu- 
tom Kredytowym, i b) projektu ustawy o ekscy- 
powanin od iislaw należnościowych, które ma 
być nadane truaniącym się interesami bredyto- 
wemi zakładom, — wypracował swoje sprawo
zdanie. Usprawiedliwienia wydział nie uznał za 
dostateczne, gdyż rzecz cała nie należy do sprawy 
naglących, rząd mógł ją  przedłożyć Radzie pań 
stwa, i nie zachował nawet formy i Warunków 
s 13. —* Co się tyczy ó), projekt wymaga w 
art. I. dla rządu prawa nieograniczonego pełno
mocnictwa do udzielania tych ekscepcyj za
kładom kredytowym na czas nieokreślony, i w 
zakresie, juki się zda potrzeonym rządowi — 
wydz’ał Izbv przypomniał sobie sejmy krajowe_ 
i art. I. projektu zmienia w sposób, że tylko 
tym zakładom, które sejm krajowy formsjcą n- 
chwalą poleci, lub które nie są obliczone na 
zyski dla założycieli lub Bpółników, może rząd. 
najdalej na lat 30 udzielić ekscepcje.

Styryjsid wydział sejmowy widzi się roz 
maitemi nadużyć: ami w adm inistracji gmin spo
wodowany, przygotować dla najbliższego aęinu 
projekt natychmiastowego wprowadzenia w ży
cie rcpi szentacyj powiatowych.

Wiedeńska Deuatte podała była całyazeieg 
artykułów  o dtanowisku partj'i liberalnej wegier- 
ukiej wobec kwestji pogodzenia się z Wiedniem. 
Na to odp iwiada Nu^lo, (przedrukowawszy a r 
tykuły Debatty z opuszczeniem jednego, z po
wodu istniejących w W ęgnech stosunków p ra 
sow ych.): ~ '

„Politycznym programem to tylko nazwać 
można, cp jak ieś stronnictwo po poprzedniej 
naradzto ppsLanowiło i sformułowało. W W ę
grzech zaś, stronnictwo adresowe od roku 1861 
żadnych narad nfe oabywało" 1 względem tego 
co dale, czynić należy, nic nie postanowiło ani 
sformułowało jedneir słowem nie postawiło 
żadnego programu stronnictwa, bo też przed 
sejmem żadnego postawić nie mogło, 
i „W pryw atnych rozmowach Deak często 
wykuzywał, ja k  bezzasadnym i niesłusznym je s t 
zarzut, k tóry  czynią zwykle konstytucyjnej ca 
modzielności W ęgier, że mr.głahy ona d< razić 
bezpieczeństwo monarchii. Mówił on także o 
sposobie, ja k  można na podstawie sankcji prng 
m itycznei pogodzić zupełne bezpieczeństwo 
monarchii z konstytucyjną sam oiH elncścią i nie
podległością Węg er, 7 uwzględnieniem naw et 
i tej ckoliozroiici, że i ludy z tam tej Btrony Li- 
tawy posiadają konsrytncię. W szystko to w szak
że wypowiedział D tah  uto jak o  program stron
nictw a, lecz jak o  indywidualne swoje zdanie.

„Ii ak z aaini jest tego Drzekonrnia, że pro
gram stronnictwa tylko stronnictwo same posta
wić może, i że może uczynić to tylko na sej
mie, gdzie się sńonnictwo zgromadza i wienie- 
tylko czego kraj żąda, lecz także i czego od 
kraju żądają. Wszystko co po za aejmeiu po
wiedziane, jest indywidnainem zdaniem, które 
wi« lu pud-ielać może i w tvm wypadki wielu 
podziel i, lecz nie jest progrumem sirotr^iff^1*

O mniemanym ndziaje wiceprezyde.E' a ua- 
miestnicJwj węg ie-rkiego, Dr, A ugussa, 1 bisku
pa Df.nielika w usiłowaniach p rzy p ro w ad zen i« 
do skutku tsk  zwanego programu pojednawcze
go, nic Naplo nie donosi. Donoszą iż cn dz.n 
jesl nawet nieprawdopodobny z przyczyn oso
bistych,

lVieiucy Drcsdner Journal zaprzecza do- 
nłlsfeniom dzimnikół, o propo»ye>i. w sp ra n e  
Ksieztw przez państw* średnie bundestagowi
przedlożvć sie m a ją c e j-  , , .

Do Friedricheorr, w ks ię*twach n ^  ma 
niezwłocznie na zdłogę 100 pruskich żołnierzy

marySpóXorih8arZ austriacki wkbieztwach prze
słał do Wiednia doniesienie, że rząd pruski roz
począł pnż badowę f aD:;11“• uprasza o instruk
cje. Ż v ą^ m  przedstawił abraz stosunau sw-go 
dJ0 kolegi pruskiego w sposób, “a
{oiT l&e ^ k a rżb n fe . Obńj kc m jJ rz t  mieli w
Va Ł i  bm. konfereDCjt Ł księciem plusk im 
Adalbertem 1 z komendantem księztw.

Co do zamknięcia sejmu p ru sk ie g o  dowia- 
duje się B ttl% M, Z ,} żq nastąpi ono przed
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drugą połową uzerw cn; a Hamb. B. H. powia
da : ,,Zdaje się, jak  gdyby rząd odwlekał je 
szcze umyślnie zamknięcie seąji w oczekiwaniu 
wypadków, przy których pomoc sejmu Krajo
wego byłaby wielce pożądaną.“ i # ^  .si r

Z B elgii donoszą, ie  spodziewać się mo
żna wkrótce ómierci króla Leopolda. Poczyniono 
ju ż  wszelkie przygotowania, ażeby zaraz po 
śmierci króla cbjął rządy syn jogo, książę B ra
bancji , k tóry  także w nie najlepszem zdrowiu 
pozostaje. ^ 1 *

W io ch y . Anglia ma być niechętny ukła
dom włocko-rzyrockim. Vegezzi oczekuje aa kró
la w Turynie, i dopiero w początku czorwca 
odjedzie do Rzymu. Hiszpan Olozaga udał gię 
do Florencji, i ztam tąd pojedzie do Neapolu.

Jenerał jezuitów  za pomocą przebiegłych po
średników stara się n papiezkiego i turyńskie- 
go rządu o przywrócenie tego zakonu w oko
licach, z których go wypędzono.

W Turyuie ntrzym nją, że w Rzymie posło
wie austrjacki, hiszpański i fr&ncuzki agitu ją 
za porozumieniem papieża z Wiktorem Em a
nuelem, i że je n e r a ł  Sunfroni ma udać się do 
Wiednia, jak o  wysłannia krOla Włoch.

H iszp a n ia . Politica z dnia 25. b. m. zape
wnia, że rząd wyprawi netę do gabinetu portu
galskiego z zażaleniem nu to, iż dozwolono w 
P o rtu g a lii  publiczną subskrypcję na korzyść o- 
fiar wypadków z 10. kwietnia (w sprawie rek- 
t orskiej)

R u iiiu u ia . Doniesienie, że ks. Kusa, cho
ciaż nie podpisał jeszcze traktatu, ale w zasa 
dzie przystaje na kategoryczne żi Janie Moskwy 
wydawania metyiko ‘ zbiegów wojskowych, lecz 
wszystkich tf ogóle poddanych moskiewskich, 
którzy się schronili do Rnmunii a ztam tąd mo
gliby, według zdania rząau mosKiewsKiego, nie
pokoić Moskwę — oburzyło niesłychanie Anglię. 
O igau T alm erstona, Morniagpost, podnosi; że 
k ro s ten jest przeciwnym polityce Turcji, w y
chodźcom politycznym udzie i jąo-ej zawsze przy
tułku, więc W itana dotknąć m nsi; i .d o d a je : 
„Jeżeli książę Kuza chce się zachować na swo - 
jem  niby n.epofliegłem stauowisku, winien s ta 
nowczo odpierać podobne zamachy moskiewskie, 
idąc ślepo za polityki), która odstrychnie od niego 
mocarstwa zachodnie a doda siły Moskwie, u- 
padnie w dół, który sobie, sam wykopie, a nijęi 
go me będzie żałował.“

A m eryku . Niektóre wielkie dzienniki no
wojorskie/ przem aw iają za zwołaniem do P a ry 
ża kongresu wszystkich mocarstw w spraw e 
zasady M^nroego i załatwienia spoi ów grani
cznych. . Zjednoczone Stany pow iadają one, nie 
potrzebują ani Meksyku ani Kanady lub K uby; 
aln jeżli inne państwu nie objawią ocnoty do 
załatwienia kwestyj poruszonych, wówczas pu
bliczna opinia .imerykańuka wymusi rozwiąza
nie onych w jakikoiwiekbądź sposób, bez wzglę
du na rewolucyjne konsekwencje dla państw 
europejskich."

Według najnowszych wiadomości, D av is 
został od wojsk Północnych schwytany.
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Korespondencie Gazet) Narodowej.
B o lo n ia  d. 22. maja.

(AJO) W liście swym bardzo się pochlebnie 
wyraża pan Persigny o W łoszech.' uw aża on 
utwoi zenie się niepodległości na półwyspie *a z ja 
wisko nadzwyczaj korzystne dla FraLcji. Wło- 
cby, mówi książę, nie winne nam żadnej wdzię
czności, gdyż pomagając im, radziliśmy się prze- 
dewszystkiem interesów własnych. Zapatrywanie 
się jego na Rzym, objawia sięw k iłk n  słowach: 
„Gdyby w Rzym.e był .iakibądź rząd europej
ski, najmniejsze poświęcenie «ię sprawom ogól
nym, utrzymam s i apizmn we właściwych g ra 
nicach byłoby podówczas rzeczą nadzwyczajnie 
łatvrą.“ Lecz że tego nie ma, więc p. Persigny 
powinien zakończyć ten u s tę p : „Świecka w ła
dza papieża po wycofnięcin reszty wojsk fran- 
c zk. i i -  upadnie." Pt obne słowa uważał prze
biegły radt-a Na loleona I l i .  za zanadto niewła
ściwe, zapuścił się przeto w poetyczne wywody. 
„Rzyn pog iński należał do świata, Rzym thrze 
ściańsL. należy do wszystkich katolików." Po- 
dobuy komunizm ładnym może być w teorji dy
plomatycznej, lecz w praktyce życia narodów 
przeprowadzić się nie da pod żadnym w arun
kiem. ■ er»igny pogłaska1 Włochów, dodał otu
chy papu ’ow'_ Dzisiejsi mężowie stanu wzięli 
■obie snac za zasadę nasze poczciwe przysło
wie : » l niech bęuzie syty i koza cała."

Na dniu 2J. pzerwca odbędzie się uroczy
stość koronacji H';usa IX Spodziewamy się, że 
jeżeli ma nastąpić zmiana w dotychczasowej 
polityce papieskiej, objawi Bię ona zapewne w 
tej ważnej dlc. Ojca św. chwili. Oawidziny Per- 
siguyego, które nie były l,ak mai ej  doniosłości, 
jak to  z początku wszyscy uwatali, zjawieniu się 
posła Vegezzego, wreszcie imnesłany ostatniemi 
czasy list od znakomitego kardynała Wisen.ana, 
w którym szlachetny pra ła t błaga i zakliea Pin- 
sa, aby się tenże pojednał z narodami, udziela
jąc pokoju lak Wfuchom ja k  i kościołowi całe
mu, wszystko to, pomimo knowań zagorzałych 
ultramontauów, miało stanowczo wpłynąć na pa
pieża Wszystkicn politycznych więźniów, któ
rych już przedtem Ojciec święty chciał wypu
ścić, postanowił uwolnić nieodwołalnie na  dniu 
uroczystości 21. czerwca. Dałny bóg żeby szla- 
clietne lam iary  przyszły do skntkn, żeby stron- 
rnetwa wsteczne nie opanowały na nowo llbe 
ralnych dążności. Dziś mogę wam coś pewniej- 
szego douidść ze spraw y zawiązanych rokowań 
między Wiochami a Rzymem.

Rząd królewski chce zniesienia 47 bisknpBtw 
na półwyspie, wraz z otrzymaniem prawa exe- 
ąuatur we wszystkich prowincjach włoskich. 
R nrja rzymska zgadza się na zniesienie lOciu 
dyecezyj i na potwierdzenie królewskiego e x t- J

quatur w Umbrji i Murchii. W Toskaóskiem i 
Neapolitańskiem chce utrzymać swe prawa. 0 -  
koło tego puuKtu toczą się obecnie obopólne
spraw a. _

. W Neapolu obiera się nowy meting, lecz tą 
razą nie ze samych uczniów, lecz z członków 
całego postępowego stronnictwa. Otwarcie i gło
śno chcą zaprotestować przeciw wszelkim roko
waniom z rządem  papiezkim. W adresie napi
sanym przez młodzież południowych prowincyj 
do ministrów, czytamy następujące treściwe w y
rażenie : „Róbcie co chcecie; my żądamy, aby 
nie zmieniano programu narodowego." Konwen
cja z 15. września zaczyna wchodzić w życie. 
W sprawozdaniach ciała prawodawczego _ Tran- 
enzkiego czytamy, że wojska broniące niepod
ległości stolicy apostolskiej zmniejszono o 3.000, 
w sautek czego i wydatki pomniejszyły się na 
rok bieżący o 3,041.929 fr. W Rzymie pozo
staje zatem jeszcze 13.000 żołnierzy i 1.200 ko
ni. Jeżeli stanowisko Stanów Północnych oojawi 
się rzeczywiście tak groźnie przeciw Meksykowi, 
« zatem i przeciw Francji, jak  o tern codziennie 
donoBzą nam telegramy, natenczas Napoleon bę
dzie musiał rad uierad wycofać z wiecznego 
miasta i tę resztę załogi, aby je j użyć w obro
nie protegowanego monarchy. Włoski minister 
przy dworze w Washingtonie zapytyw ał nowe
go prezydenta, jak i cel owych binr werbunko
wych, w których zbierają ochotników. Johnson 
odparł, że postanowił tak  postępować ja k  za
żąda tego głos opinii publicznej. Zresztą pobite 
wojska Południowców mogłyby być niebezpie- 
czueini dla zwycięzców, gdyby nie miały po
la do działania w inny uh stronach. Widzimy 
coraz jaśniej, że położenie ces. Maksymiliana 
coraz boleśniejsze, że bardzo wielkie mogą 
wypaść zamieszania.

Pogtoski, jakoby tu i owazie pojawić się 
jaż  miaŁy oddziały garibaldczyków na teryto- 
rjum weneckiem, utrzym ują się uporuzywie od 
dni kilku. ’ Jeźli są rzeczy wiście ochotnicy, na 
ten czas s<) to zwolennicy Mazzimego, z k tóry
mi obecnie sycylijsKi dyktator żądnycn niema 
i nie chce mieć stosunków. Mazzini weźmie całą 
odpowiedzialność na siebie. Piocesa rozpoczęły 
się w Insbrnckn przeciw BOtom z południowego 
Tyrolu, którzy brali udział w zeszłorocznych za- 
m ięizaniacn; a pan Mazzini nie zrażony wido
kiem owych nieszczęśliwych, chce rzucać w rę - 
ce Austrji nowe ofiary, kfórych krew daremnie 
dziś wyiaLa, żadnej ni j może przynieść narodo
wi włoskiemu korzyści. Gdyby tryumwir ze
chciał nspoaoić nieco krew rozognioną i poje
dnać Bię z obecnym stanem rzeczy, talenta jego 
olbrzymie, oddałyby stokroć większą usługę na
rodowi, mź te wszystkie konwulsyjne rzuty po
wstańcze.

Wczoraj pisałem wam, że rozpisana poży
czka narodowa postępuje bardzo szybko. Anim 
mógł naw et pomyśleć, aby doszła do takich roz
miarów. \v  samym Turynie nie 10, lecz 45 mi
lionów podpisano. We Florencji podpisano su
mę, od której sam procent wynosi 1,171.432 fr. 
Cała pożyczka rasem  wzięta przenosi kilkakro- 
tniC 'żądaną trwotę, gdyż odsetki od zapisanego 
kapitału doszły d 86 milionów. Pomimo roz
drażnienia umysłów rokowaniami z dworem 
rzymskim, pomimo ciągłych republikańskich kno
wań stronnictwa Mazziniego, rząd W iktora Em a
nuela może ufać gorliwości mieszkańców, nio
sących mienie na ołtarz ofiary narodowej. P rze
silenie ministerjalne czujemy ciągle, lada enwi- 
la zjawi się Ratazzi.

GAZETA NARODOT

Ziemie polskie.
Dziennik Warszawstti z d. 25. m aja ogłasza 

następujący wyrok :
Dnia 17. (29.) kwietnia, koło m. Sokoło

wa, we wsi Sypitkach szlacheckich, w nov. -ecie 
siedleckim, gubernii lubelskiej, zostali njęm i 
dostaw ani lo Warszawy - znany dowódzca ban
dy buntowniczej ksiądz S t a n i s ł a w  B r z o 
s k a  (lat 33) i główny jego pomocnik, mieszcza
nin z Łukowa, syn kowala, F r a n c i s z e k  W i l 
c z y ń s k i .

„Szczegóły ich ujęcia były podane w nrze. 
10b Dziennika. Warsz (powtórzyliśmy to donie- 
sioL e, jak  i uzupełnienie onego w Inwalidzie; p. r.)

„W edług śledztwa i odbytego potem nad 
Brzoską i Wilczyńskim sądu potowego wojen
nego, na zasadzie własnych zeznań okazali się 
winnymi

„B r z  o s k  a te g o : l) ze w początku zu
szłych w r. 1861 rozruchów w królestwie Pol- 
skiem, w cełn rozszerzeniu buntu, miał w ko
ściele m. Łukowa do luda pudżegawcze kazanie, 
i pomimo, że naznaczony md przez sąd roczny 
areszt w kazam atach zmniejszony został dn 
trzech miesięcy, nie porzneił swych występnych 
zamiarów, ponieważ wkrótce po uwolnieniu, był o- 
becny na urządzonym w e wsi Kłoczewie w celn re
wolucyjnym zjeździć sąsiednich księży i wraz z ni
mi nznał nad sobą władzę tak zwanego centr. ko- 
m’tetu, który natenczas utw orzył się w W arszawie, 
2) że po wybuchnięciu zbrojnego powstania 
wstąpił jako  kapłan, naprzód do bandy Lew an
dowskiego, a potem do bandy Krysińskiego, 
g d rń  dowodził osobnym oddziałem. W obutych 
bandach osobiście miał udział w ośmiu poty
czkach z naszemi wojskami, przyczem  w po
tyczce pod Staninem był raniony, a po rozprósze
niu band;, Krysińskiego i jego ucieczce za granicę, 
sformował z szczątków tej bandy a tak że  roz
prószonych band Rudnickiego i Kobyliiist iego, 
osobną bandę, składającą się, według jeg.o słów, 
z około tysiąca ludz i objął nad nią główne 

ovodztwo z nadanym  mu przez tak zwany 
rząd  narodowy tytułem : je re ra ła  i głó'wnego 
kapelana wojsk narodow ych; 3) po k ilk ak ro 
tnych Porażkach, zadanych jego bandzie, b ędąc 
zmuszony ją  rozpuścić, Brzoska z W ilczyuskim 
udał się do asów] w powiecie łuKOwskim, g dz:e 
z ukryw ających się tam włóczęgów, a g ł j \  v n it

i
ze ubiegłych żołnierzy, sformował nową bandę; 
banda ta miała jnz czysto rozbójniczy charak
ter; pobudzona przez Brzoskę, odznaczyła swe 
działania zabójstwami, rabunkami i gwałtami, 
spełDlanemi na różnych osobach, przyczem i ram 
Brzoska miał udział w zrabowaniu jednego oby
watela i kazał powiesić dwoje żebraków (star
ca i staruszkę), podejrzy wanycb o zamiar wska
zania miejsca pobytu jego bandy, a przed po
wieszeniem sam ich także spowiadał; przez 
te bowiem okrucieństwa Brzoska wpoił taki 
przeBtrach w wszystkich mieszkańców, że i po 
zupełnem prawie zniesieniu 1 jego bandy, ukry
wającej się głównie w tych WBiach, gdzie mie
szka drobna szlachta, nikt z mieszkańców nie 
ośmielał się pomódz do odkrycia miejsca jego 
pobytn; 4) uporczywego pragnienia, pomimo 
poskromienia wszędzie buntu, popełniać dalej 
występne swe czyny, jak to się okazuje z za
branego przy nim w chwili ujęcia, brnlionn ra 
portu ao tak zwanego rządu narodowego, w 
którym żądąjąc przysłania pieniędzy i brom za
pewniał, że wojska moskiewskie rozkwaterowane 
Bą w małych oddziałach po wsiacn, i dlatego 
łatwo je  znieść ; i 5) zbrojnego oporu przy uję
ciu go 17 (29) kwietnia we wsi SypitkhcL szla
checkich, w domu Bołtysa, gdzie w ostatnich 
czasach ukrywał, się z Wilczyńskim i dania przy- 
tem kilku wystrzałów z karaoina i rewo weru 
do kczaków i żandarmów.

„ W i l c z y ń s k i :  1) nytności w różnych
bandach buntowniczych od oamego początku 
zbrojnego powstania i udziału w wielu po ty
czkach z naszemi w ojskam i; 2) tego, że przy
łączywszy się dc bandy Brzosk znajdował się 
przy nim prawie nieodłącznie i y  '•harakierze 
najbliższego jego pom ocnika; — kiedy Brzoska 
po rozbiciu bandy udał biędo lasów łukowskie!, 
pomagał mu du sformowania nowej bandy 
rozbójniczej, z którą w charakterze naczelnika 
oddziain miał udział w rabunkach i gwałtact 
na okolicznych m ieszKańcach; -31 pcwiea :enia 
wraz z innym. rozbójniKami dwóch starozaKon- 
nych z m. Łukowa, dwujga wapomn.onych że- 
DraKów i jednego nieznanego człowieka, nazjr 
wanego Franciszkiem  ; i 4) oporu pftzy ujęciu 
go z Brzoską, pizyczem taKze strzelał do żan
darmów i kozaków.

„Za te przestępstwa Brzoska i Wilczyński, 
wedmg wyroku polowego sądu wojennego, na 
zasadzie art 83, 174, 175, 6dl i 632 I. ks. wo 
jen.-Kar. ustawy i art. 20 i 283 XV. tomu zbio 
ru praw  karnych, osądzeni zostali, po pozba
wieniu wszystkicn praw  stanu, na karę śmierci, 
przez powieBzeme

„K ara ta  wykonana została w m. Sokoło
wie wczoraj (we wtorekj, o godzinie 11. z rana

Na prowincji wszelkich kom anikacyj w ła
dze moskiewskie strzegą ja k  nąjpilniej. Upadek 
majątkowy właścicieli dóbr ziemskich je s t po
wszechny. Fignry, które stawiano w czaaie po 
wstania, dziś naczelnicy cząstkowi wojenai ka
zali pościnać, do czego, gdy nikt z  uczciwych 
mieszczan i włościan pomimo groźby i aar nie 
chciał wykonać rozkazn, dąjm nją ^włóczęgów, 
W Radomskiem pod miastem Siewierzem księ
dza tamecznego i obywatela Arendta zelżył na
czelnik moskiewski za to, że odmówili zrąbania 
k rzy ża ; w parafii Złoty Potok podczas cif inej 
nocy fornal dworski zerżnął figurę Zbawiciela 
piłką, co gdy tameczni włościanie spostrzegli, 
zgromadzili się licznie i z wielką nroc^.ytością 
wnieśli figurę do kościoła. Wytoczono śledztwo, 
którego rezultat dotąd niewiadomy. Pod Ż arka
mi, ażeby krzyża ściętego nie wniesiono ^ '  ko
ścioła, kazał urzędnik moskiewski na miejscu 
go porznąć i spalić.

W iln o . Wil. Wie&t. donosi: „Dnia 15. m a
ja  o godzinie l i te j  zrana prezentowali się g łó 
wnemu naczelnikowi krajn duchowieństwo ró
żnych wyznań, w ładze wojskowi i cywilne, 
szlachta i deputacje miejskie, w ogóle przeszło 
500 osób. Grono szlachty było nader nezne. “ 
go Eksc. dziękując w imieniu monarchy w tzy- 
stkim urzędnikom za ieh prace i gorliwość, w y
raził nadzieję, że prace te nic ustaną « gorliwość 
nie oslaboie, i z pomocą boską przezwyciężone 
będą trudności, po łączcie z zarzą 1 J  kraju. 
Zw racając się do każdej ł  osobna korporacji, 
naczelnik kraju zaszczycił je  uprzejm eiu wy
razami. Do duchowieństwa rzymsko-katolickie
go rzekł między innemi, że stojąc na czele ludu 
ako pasterze i przywodnicy duchowni, powinni 

kierować nim, w paj-jąc miłość i prawdę, su
mienne wykonywanie obowiązków i niezłomne 
przyw iązanie do monarchy i o jczyzny; że pod 
tym względem duchowieństwo zawiniło, nie po-
trafiwszy wcześnie powstrzymać m chu bunto
wniczego, zawiniło tembardziej, dopuściwszy 
wielu z współbraci do przyjęcia udziału w osh» 
tnich zaburzeniach; że rząd, tolerujący wszelk, b 
wyznania, pozostawiał im zawsze wolność dzia- 
Iru ia pod względem religii i wykonywania ob
rządków wiary ale wymaga, aby duchowień
stwo me zapominało świętego powołania swego, 
było g‘oaicielem miłości i pokoju, a nie mona- 
wjści i obłudy, Do szlachty główny naczelnik 
Kra. ' odezw/i się w te  słowa: „Panowie! Z s ta 
nowiska swego, jako przodknjąca klasa w kra- 
■ u, powinniście okazywać wsze. ką pomoc rzą 
dowi dla prędszego nleczenia ran, jakie zadane 
zostały *eiu<i krajow i przez działania bnntn. 
Szlachta powinna zasłużyć na zapomnienie prze
szłości, a nrzyszłe ć zależy od was sam yeh; po
winniście być gorliwymi wykonawcami rozpo
rządzeń rządowych, dążących ciągle do dobra 
k ra jn ; dotąd mało zwracaliście nwagi na w y
chowanie nowego pokolenia i dopuściliście zaród 
czczych m arzeń, przeciwnych obowiązkowi i 
sumieniu, które wywołały nieszczęsne powsta
nie i sprowadziły “ a kraj wszelkie okropności 
rokoszu i skutków jego ; wy sami, panowie, 
jesteście winni temu, od wa? więc samych za
leży uleczenie tych ran. Widzieliście, panowie, 

i e podczas wynikłego rokoszu, cała Moskwa o-
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świadczyła swe oburzenie i pospieszyła z w y
nurzeniom swemu monarBZ», ze gotowa jest po 
nieść wszeikL ofiary dla obrony odwiecznych 
swych posiadłości. Zrozumiejcie wi^c swój obo
wiązek i nie zapominajcie nigdy, że to jest 
kraj moskiewski. Skierujcie wychowanie dzieci 
do właściwego cełH, zgodnego z ich powołaniem, 
z historyczns i polityczną p raw dą; zróbcie z 
nich poŁytecz łych obywateli moskiewskich, w ier
nych obowiązkowi, i przywiązanych do prawe; 
go swego monarchy i ojczyzny. Tylko na tej 
drodze możecie zasłużyć szacnnea zyBkać z a 
ufanie narodu moskiewskieg; i jego szlachty, a 
wierzcie, ż? oni. pospieszą podać wam dłoń bra
tnią. Z mojej stroBy zawsze gotćw będę w sta
wiać się za wa n i  u Najj. Tana, lecz wy Bam i, 
panowie, powinniścig dopomagać mi w spełnie
niu dobroczynnych zamiarów Jego cesarskiej 
Mości. Oczekuję tego po was." Na tę przemo
wę szlachta odpowiedziała jednogłośnym okrzy
kiem: Będziemy, będziemy dopomagać*— kończy 
m otkiewski dziennik urzędowy.

Z powoda artykułu Wandereru, donoszącego
0 zmianach, mających zajść w systemie rządu 
moskiewskiego wzgiędem ziem polskich, Mo
skwie poddanych, o zniesieniu dyktatury i po
wrocie do stanu normalnego, urzędowy lnwa<id 
tak się w yraża: „Jużesmy od dawna przywy
kli do podobnych pogłosek względem Polski, 
lecz obecnie rozszerzać chcą takowe i do za
chodnich gub ernij naszycL, a co najdziwniajiiaa, 
to, że niemieckie i franeuzkie pisma uważają 
pogłoski te, jak  Bię fcdajc, za bardzo prawdo
podobne i możebne Od ezaBU do czasu głoszą 
te dzienniki, iż rząd moskiewski poznał mylność 
polityki, której się trzymał w ciągu dwócb lat 
ostatnich, i gotów jest wrócić do polityki da
wnej, pod osłoną której rewolucyjna propagan
da roz isojaia swą czynność - uwieńczyła ją  nie
dawno otwartym bnnteui. P rzyziom y, iż gdy 
by kiedykolwiek spełniły się te oczekiwania 
mielibyśmy powody wstydzenia się Bami pi*ed 
Bobą. Byłoby to bowiem przekon;, wąjącym do
wodem, że nauka dziejów i ciężkie doświad 
czenia, któreśmy niedawno przeżyli, na mc się 
dla nas nie zdały."

Ciekawem jest, jak  wobec teraźniejszego 
snmienia Inwalida charakteryzuje oię przedpo 
wstuńczy perjod na L itw ie : „Nasz sposób po 
stępowania względem połnocn -zacnodmi k ra 
ju powiada on — od samej owej chwili, gdy 
tenże znowu do MoBkwy pizyłącsonym  został, 
odznaczał się całym szeregiem kapitalnych — 
pomyłek. Małośmy uczynili dla podniesienia tam 
żywiołu moskiewskiego, który za czasów K ata
rzy n ; był daleko silniejszy niż te raz ; oddali
śmy Polakom całkowicie narząd oświaty i w y
chowania w tym k ra ju ; w ciąga długich lat pa 
trzyliśmy spokojnie, ja k  polskie Bzkoły rozpo 
wszet-huiały się we wszystkich miastacn, do 
chodząc do niezwykłego stopnia świetności, s a 
mi n a w e t byliśmy hojni w podtrzymywaniu tych 
szkół, (wie dobrz< Inwalid,, ie  najmniejszych na 
poparcie tego  nie potrafi przytoczyć faktów), 
gay tymczasem język  moskiewski zupełnie był 
zapędzony (od powstania r. 1830 by’ t rzędo
wym i wykładowym na Litwie), byliśmy obo
jętni, widząc ja k  Polacy zajm ują wszystkie n- 
rzęda cywilne, używ ając władzy i wpływu swe
go na niekorzyść interesów Moskwy (charakte ' 
rystyka ta  obejmuje i czasy Mikołajul); łj^zw u■ 
żaliśmy naw et na to, że wiara prawosławna, 
k tórą wyznaje znaczna większość ludu, nie m ia
ła  prawie świątyń, (przecież  ̂ pozabierano k o 1 
ścioły katolickie w Wilnie i innych miaataeh), 
gdy katolickie Lościoły wznosiły się wszędzie
1 uderzały wspaniałością (w.ele z nich pobasu- 
wanu, np. XX. misjonarzy w Wilnie i t. p.); 
dopuściliśmy wreszcie, że pod naszem okiem nie 
nkrywając się prawie wzrosło olbrzymie sprzy- 
siężenie, i ie  poruszono kwestję, esy kraj ten 
uważać należj za moskiewski czyli też za pol
ski — sejmiki szlacheckie w gubernii podoi- 
Bbtuj i innych! — kwestję bezmyślną i niemo 
żebną, gdybyśm j dobrze pojmowali Własny in
teres i działali w jego duchu. Jakkolwiek po
myłki te były olbrzymie, nie potrafiły wszakże 
zniszczyć w zupełności samopoznauia się naro
du (jakiego?). Po tej boledci, s jak ą  się ode 
zwało uczucie narodu^ na zbrodm ize zamiary 
oderwania od nas kraju tego, można bytu oce
nić, jak  silnemi w.ęzy połączony ou z MuSkwą. 
Bunt zgnieciono a rząd, opierając Bię ua jeuno 
myślnem pod tym względem współczuciu spo
łeczeństwa , przyszedł do uznania, ze polityki, 
jego w północno-zachodnich gnberuiach naszyeb 
powinna być głównie polityką narodową, ze 
głównem jego zadaniem i obowiązkiem je s t o- 
tworzenie tam drogi przewadze żywiołu mo
skiewskiego a poskromieni e żyw ołu przybyłego, 
nikczemnego pod względem liczbyj lecz niesły 
cńhiiie zręcznego w intrydze i zaoiegach rew o
lucyjnych* Wiemy już, że polityka takowa p ro 
wadzoną była oBlatniemi czasy z rzauką ener
gią i zeznaniem w łasrej sprawiedliwości. Czyż 
więc ona ma Bię odmienić* Czyż górę wziąć 
mogą jakiekolw iek inne zauiiary i plany ?

„Nie, nie zmieni się polityka ta, gdyż nąj 
ważniejsze interesa naszo są je j podstawą, gdyż 
oddalić się od niej znaczyło by ściągnąć na 
Moskwę w daleko silniejszym stop iu te w szy
stkie klęski, któreśmy zaledwie zdołali odwró
cić przez ogromne ofiary. Mówiąc w taki spo 
sób, wyrażam y wcale nie dom ysły , lecz oh ja  
wiąmy fakt niewątpliwy. Te lvo inne osoby mo
gą w kraju zachodnim być wykonawcami zarraa 
ru rządu, lecz zamiary te jednym  i tymże sa 
mym duchem odznaczać się będą, a mianowicie 
tym , jaki kierował administracją w ostatnich 
czasach. I jak ie j to zmiany mużnaby w rze
czy samej oczekiwać w tej chwili? Współczu
jące  sprawie pulskięj dzienniki zagraniczne za 
pew niają, że czas. by już było skończyć z dy- 
ktatnrij" i w prowadzić panowanie p ra w a ; lecz 
prawo i sprawiedl-wość w ym agają przedewszy- 
stkiem tego, ażeby kraj moskiewski z< względu 
n i zaludnienie twoje, ze względu na przyszłość



GAZETA NARODOWA * dnia 27, maja 1865- 3

stfoją i ścisły związen i  Moskwy, został zabez
pieczony przed zbrodniczem' zamachami mniej 
Btoścą k tóra zamierza rozporządzać losami jego. 
Jeśli zatrzymamy się te^a- na połowie drogi i nie 
gltończjmy rozpoczętego o zieła, to przyjmiomy na 
giebie ciężaą odpowiedzialność przed potomno
ś c i  Wiedzieć powinniśmy, i i  mamy do czynie- 
pi&z najebytrzejszą i najzręczniejszą propagandą, 
posyó zajrzeć w dzieje, by się przekonać z ja k ą  
jręcznością działało w tym krajn  przeciwne nam 
jtronnictwo (ma to b y ć : narodowość polska), 
jat; umiało ono najzgabniejsze dla Moskwy cele 
pfzyoniekaó ma^ką ••mniemanej przycbylno- 
&C1> i w obecnej chwili goiowem je s t ono, zaiste, 
jwrócić si^ do nas ze słowem pojednania i za 
pomnienia przeszłości, lecz zawierzyć mu było 

? naszej strony więcej n ii lekkomyślnością. 
Trzeba daląj bez zboczenia po wybranej 

T5.®) potrzeba ażeby zgnębiony dotąd żywioł 
iposkiewski'otrzymał wszechstronną przew agę, 
Idora jjju się prawem należy, i dopóty, dopóki 
jadanie to się nie spełni, rząd zmienić nie może 
*L.a*G swego systematn. Niechże się więc uspo- 

dzienniki zagraniczne; bezmyślne pogłoski 
p>*ez nie powtarzane nie zmięszają tych licznych 
pracowników w guberniach zachodnich, któ- 
rfcb czynności z gorącem współczuciem śledzi 
P® społeczeństwo moskiewskie."

A ijów . D. 10. maja, jak  donobi Kijewlani,., 
przedstawiono jenerał gubernatorowi kijowskie- 
nfl * Wołyńskiemu, Bezakowi, w obecności ga- 
b s^ O fó w  trzech gubernij, urzędników zarzą 
du ^^ ilnego , wielu z członków instytucyj polu 
bo',^ eb i reprezentantów szlachty gnoeruii ki 
jow***j. Po oddzielnem przedstawieniu się o- 
sóh z. Rozmaitych władz i członków szlachty, 
naC* kraju „południowo zachodniego", w 
prjtiaoWjj jo  obecnych, zwróciwszy uwtigęgu 
beff ? ^ w  i członków instytucyj polubownych 
na ’*y®*-»e i regularne rozwiązanie kwestji wło- 
śc irŚIJIei , jako najważniejszej w teraźniejszym 
cal11®' ,r<iykł w :ońcu: — „Kraj tutejszy jest 
pr 4taziwie moskiewski, i dla tego n&juprzej- 
mil proszę pp. gubernatorów, aby we wszy- 
s t f k  wiadrach, nie używano ani piśmiennie -  
an ustnie ~ żadnego innego " języka oprooz 
n j^ w s k ie g o , pozwalając im zmieniać, lub przed- 
s td ,aó do uwolnienia łych urzędników , którzy 
pjpolą .ouie odstąpić od lego rozporządzeniu. 
Z p eJ *>trony uprzedzam, że nie będę odpowia- 
d t J* żadną prośbę ani na żaden list w inte- 
re r r  naPisane no mnie a nie podpisane po 
ujjjkiewsku, i proszę wszystkich służących pod 
m(,. m zwierzchnictwem, aoy się kierowali tym 
ppPpisem. „W tych wyrazach, dodaje Kije- 
v}jrm i ^ y P .° ^ d z ia n y c h  stanowczo i wyraźnie, 
^ t n a  widzieć owe ogólne zasady, jak ich  za 
mirita się trzymać naczelnik kraju  połndniowo- 
„jCbodniego, dążąc do ustalenia w nim, zgodnie 
z « idokami rsądn, dobrobytu i spokojności, 
p ę d n i e  dwóch najżywotniejszych i najbar- 
d»i®j naglących potrzeb.miejscowycb.".

-   ”

K r o n i k a .

Nowin miejscowych nie ms żadnych prawie.
W tych dniach ma być wniesione podanie do na

miestnictwa o pozwolenie na zawiązanie drugiego stó
wa.* y szen> spożywaczy. Stowarzyszenie to ni# ma 
wykluczać nikogo, a głownie zająć się dostarczaniem 
^wym czionkom ozterecL najważniejszych artykułów ży
wności, mifBa, chieba i leguminy, drzewa opałowego i 
omasty, żadnych wyrobów, jak obuwia, sukni i t. p, 
nie ma aprowadzar z Wiednia Iud z innych krajów, lecz 
u tutejggycjj przemysłowców wyjednywać opuszczenie 
W cenach zw ykłych, mając nie tylko aia.ny interes, 
iec- i interes kraju i m.asia na względzie.

Wydawnictwo Bot ta  zapowiedziało, że d. ził. maja 
Widzie pierwazy nnmer tego pisma.

Pozawezoraj „palić się miały w Boryniczach wszy
stkie huaynki gospodarskie , gumna z znacznym zapa- 
f0I*r stajnie i t. d. własność pana Włodzimierza Borko- 
^■kiego. Dom mieszkalny ocalono.

Szczególniejszy wypadek zdarzył się wo wsi H o r-  
H*®Ze pod Szczercem. Maciory owce, chcąc odłączyć 
0̂  jagniąt, spędzono wieczorem na gumno , ogrodzone 
dobrym| yrysjkim, gęstym i ociernionym płotem. Gdy 
t  rana otworzono gnuino, znaleziouo kilkanaście owiec 

i-paLji. h i gromadę psów z kilku okolicznych wsi, 
pośerajęcą zaciekle mięso i wnętrzności owiec. W nocy 
psy podkopały się do gumna i narobiły tak wielkiej 
szkody, Zapewne dla braku żywności, psy z głodu rzu- 
ciły się na owce. Zgromadzenie się pBów tak liczne w 
jednem m iejscu, innej znowu przyczynie przypisać by 
„sleiało i

Ceny zboża podskoczyły. Znaczne ilości idą w pod
a c i e  i górskie okolice. W Stryfskiem i Samborskiem

nad Dniestrem, we wsiach, które nadzwyczajnie ucier
piały od przeszłorocznych wylewów wód , rz»d poroz- 
dawai pożyczki dla zakupna zboża na zasiew jary. Toż 
samo uczynił w niektórych okolicach górskich IX

  r
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do wczorajszej „Gaz Nar.“ z dnia 24, bm. mylnie do- 1 
niesiono, że w noey z dnia 23. na 24, miało się spalić 
w Rohatynie 38 domów. Doniesienie to pochodzi zape
wne Ziąd, że podróżni jadący traktem bohrdckim, 
lub ktoś z okolicy, widząc ogromną łunę nad Rohaty- 
nem, musieli udzielić tej mylnej wiadomości, że się Ro- 
haiyn palił. Rzeczywiście był pożar, lecz nie w Roha
tynie, lecz pół ćwierci mili od Rohatyna w majętności 
Puciatyńcac-h, do p. Ludwika Jankowskiego należ,oe,, 
w której się gumno z kilką styrtami zboża i spichlerz 
z namłóconem zapasem zboża wraz stodołą, oborą, staj
niami i wozystkiemi narzędziami gjspodarabiemi w zna
cznej ilości spaliły.

Proszę zatem tę mylnie udzieloną wiadomość spro
stować.

A gdy mrwa o pożarach, donoszę, że niema duia, 
żeby w tej okolicy nie gorzało, Pzed kilkunastu dniami 
cały folwark z zabudowaniami wjzyatkiemi w Jnłuszu, 
później kilkanaście chałup w Kleszczumie, onegdajszej 
nocy karczma w Koniuszkach, leśniczówka w Slawenty- 
nie, o której „Gazeta Naród.“ już donosiła. Ognie te 
pochodzą częścią z podłożenia, częścią z nieostrożności 
ao czego się przyczynia teraźniejsza ciągła posucha i 
brak wszelkich policyjnych ostrożności.

Należałoby, żeby c. k, władze administracyjne 
przy tak często powtarzających sie pożarach więcej 
baczności temu, cały kraj obchodzącemu przedmiotowi 
poświęciły, i po wsiach pod znaczną karą zaprowadze
nie na wozach przed karczmami lub cerkwiami napeł
nionych beczek z wod^ wraz z konewkami i podwojenie 
wart nocnych (nie przed karczmami śpiących, lecz w no
cy wsie przeciągających) poleciły.

Z T a rn o w a  24. maja. Od Nowego roku pojawiają 
sie w Tarnowie bardzo częste pożary, co tydzień nowy 
ogień. Bogu dzięki że dotąd jeszcze miasto ocalało, bo 
niektóre pożary jak na przyaład domu dawniej Moraw
skiego teraz SchKisteliera, .dwupiętrowego , w ulicy 
żydowskiej leżącego — całemu miastu groziły najwię- 
kszem niebezpieczeństwem, zwłaszcza że w tym domu 
znajdywał się skład prochu, i wielki! z„pas kamfiny.

“ Już dawniej donosiłem, że w Tarnowie jest 44 skle
pów, w których sprzedają kamliuę, a w środku mia„ta w 
kamienicy pana Jakubowskiego główny skład tego pał 
nego płynu. —

Oprócz sprawdzenia, w których sklepach sprzedają 
kamfinę, i gdzie są główne składy, władza miejska i 
polityczna nie poczyniły żadnego k.oku aby _za„łonić 
miasto od tego grożącego niebezpieczeństwa.

Brak wody bardzo się w Tarnowie czuć daje Przed 
parą laty sprowadzony inżynier pan Netrebski wyrobił 
plany i kosztorysy, aby sprowadzić z rzeki wodę do 
rynku, jako punktu najwyższego , a ztąd rozprowadzić 
rurami po całem mieście, po domach i placach, ale cóż 
z tego. Rada uchwaliła potem inaczej, żeby zrobić no
wych pięć s tu d n i, które też zrobiono, ale w nich nie 
m„ wody, a w jednej było ledwie tyle, że się małe ży- 
dzjętko mogto utopić’

Wody wprawdzie w studniach nie ma, ale rozmai
ci mieli przy kopaniu i mają przy ciągłych reperacjach 
nie zł) zarobek. Wszak i to dobre. W złych Czauach 
natęży dać ludziom zarobek. Z tej zapewne zasady wy- 
Jnoąjąc , na placu seminarzyckim wykopano ze szczę
tem zieloną traw ę , urządzono dla spaceru w miejscu 
trawy chodniki, wysypano je piaskiem tżeby było wię
cej kurzu. Ażeby przecież dla oka było co zielonego, w 
miejscu trawy, pomalowano zielono barjery i dwie be- 
czki na wodę, którą ten piasek skrapiają.

Ostatnie wiadomości.
P a r y i  25. m a j  a. Obiega pogłoska, że 

Juarez wydaje okrętom amerykańskim listy kor
sarskie na wj łapyw anie statków ces.mekgykań 
skich. Ksisjżę Napoleon, który wczoraj tu przy
był, miał prawdopodobnie spotkanie w przysta
ni w Spezzia ze swoim teściem , który nagle o- 
pnścił Florencję. — j Yegaia L a Gloire z ces 
eskadry konwojowej była d. 15. b. m. w Ajac; 
cio, a 19. znov.n w Algierze, z czego w noszą, 
że książę znosił się bezpośrednio z cesarzem. 
R ada ministrów postanowił* trzym ać w pogoto 
wiu wielkie środtti transportowe, by w razie po
trzeby przewieźć do Meksyku zuaczne masy 
wojska. L

-  B r u k s e 1 & 25. m a j a .  Indcp. belge umie
szcza depeszę z Londynu tej$treści, że Amery
k a  żąda od Anglii wynagrodzenia za krrBar- 
stwo, które wychodziło z portów angielskich, i 
za wyprawy partyzanckie z K anady. (W iado
mość ta  pow tarza się już może poraź dziesią
ty  : P- r -)

H a m  b n r g d. 24. m a j  a. Z P aryża dono
szą, że jeneralni Łoaznlowie Włoch i Moskwy

w Aleksandrji, zażądali paszportów od egipskie- 
gu ministerstwa spraw  zewnętrznych, ponieważ 
nie dano im żądanego zadosyćuczynieuia za nmc- 
ważenie poddanych Włoch i Moskwy

B u k a r e s z t  d. 2 i  m a j a  "W ysłannika 
pairj<łrcliatu konstantynopolitańskiego, któremu 
polecono wezwać K&.ęcia Kuzę aby skasował 
meaawno uchwalone i w życie wprowadzone u- 
stawy, sprzeciwiające się ustawom kościelnym, 
wywieziono właśnie za granicę.

Vaterland, który przed Kilku jeszcze dniami 
razem z hr. Mensaorffem wierzył w zupełnie 
kościelny charakter rzymsko-włoskieb układów, 
nie może dzisiaj pojąć bierności rządu austrja- 
ckiego wobec tych układów . Dziennik ten pi
sze: ,.Rząa austrjacki nie może iśc z Rzymem 
jedną drogą, która prowadzi do uznania rewo
lucyjnych zdobyczy, i dia togo dobrzoby było 
zawczasu udzielić *,au, do których, ja k  hrabia 
Mensdorff się w yraził, ma prawo z powodu 
prz/jaźnycn  stosuLków ze stolicą świętą." Va- 
terland gani więc bierne zachowanie się rządu 
austrjackiego, żąda czynnej polityki, a ponie
waż iść nie można J Rzymem jed n ą  drogą do 
uznania rewolucyjnych zdobyczy, więc domy 
śleć się można, na czcią podług Valerlandu 
rady te i czynna polityka Auslrji zależeć mają. 
T ak  więc pierwszą czynnofcią \u s trji powinna- 
by być restauracja pańBtwa kościelnego w da
wnych granicach. Bo tylko uczynieniem takiej 
nadziei wstrzymaćby meżna papieża od poro
zumienia się i  Włochami. W tym tylko razie 
mogłyby skutkować w Rzymie rady Austrji.

Mowę ks. Napoleona miał cesarz czytać je 
szcze przed odjazdem do Algierji. Książę przy
był d. 22. bm. do Marsylii, a nazajutrz do P a 
ryża ; słychać że płynąc z Korsyki zboczył do 
Włoch i podobno w la Spezzia widział się z W i
ktorem Emanuelem, jakoż w samej rzeczy król 
nagle wyjecLał był z Floreocji “ Spotkanie to 
musiało być wiadome cesarzowi Napoleonowi, 
gdyż według doniesień Monitora algierskiego 
słana w misji szczególnej fregata „la Gloire", 
należąca do orszaku cesarza, wrócą a d. 19. bm 
z Korsyki do Algiem. Ciągle się mnożą oznaki, 
że wyjazd cesarza do Algierji jes t w stosunku 
z spraw ą włosko rzymską. Jeżeli układy pójdą 
pomyślnie, to zapewne spotKa się cesarz z Wi 
ktorem Em&nuelem u Piusa IX. w Porto d’An 
zio. Florentyńska Nazione upewnia /  że eskadra 
włosEa otrzym ała rczkitz zgromadzenia się na 
wodach sycylijskich, aby tow arzyszy^ cesarzo
wi w „odróży do Włoch.

W Izbie hiszpańskiej uświadczył minister 
spraw zewnętrznych, że w budżecie wyznaczo
no hiszpańskiemu posłowi Turyn za rezydencją, 
ponieważ dwór Wiktora Emanuela w tym cza
sie, gdy budżet zestawiano, znajdował się w 
Turynie ; dotychczas w radzie ministrów żadnej
0 miejscu pobytu posła nie powzięto uchwały. 
Minister oświadczył d a le j, że zaprzestano już 
opłacać posła przy FranciszKu II., lecz dla oka
zania szacunku, będzie jedeu z członków posel
stw a hiszpańskiego w Rzymie mieć charakter 
zastępcy iszpanii przy Franciszku II.

Monitor wieczorny zamieszcza wyjaśnienia, 
podoune ja k  w artykule Constitutionnela, w sp ra
wie amerykańBKiej. Potwierdza, że rząd fran- 
eazki cofnął rozkaz, ograniczający pobyt stat
ków Unii w zatokach francuzktch na 24 godzin,
1 zaw .adam ia, że rząd zniesie i inne ogranicze
nia, które ma neutralność nakazywała, jeżeli się 
dowie, że gaoinet washingeoński prze&tario uży
wać tych wyjątkowych praw, które mn przy
należą, gdy występuje jak o  strona wojnę pro
wadząca. Co się tyczy werbunków do Meksyku, 
to Mąmtor mniema, że liczui i waleczni żołoie- 
-ze Połnocy po czteroletnim boju skłonniejsi 
będą do szukania spoKoju w pracy ja k  nowych 
niebezpieczeństw, nieprawdopodobnem jest za 
rem, ż“by Juarez znalazł wielu ochotników. P o 
dług Monitora opinia pabliczna w Ameryce jest 
przeciwna werbunkom, i sądzi, ze prezydent 
Jounson nie zamierza zamienić roztropnej poli
tyki Linkolna. który uświadczył rrzed  śmiercią, 
i i  co do Meksyku zachowywcć będzie p e r i ą  
neutralność, jeżeli prawa Unii nie będą zagro
żone. — 5-----------

Niezliczone są domysły, co do dalszego prze
biegu Bprawy meksykańskiej. Jeden z dzienni
ków donosi n. p. z Paryża, że tam właśnie nad
szedł iiat prezydenta uohnsona do cesarza; z li
stu tego miałoby wypływać, że Meksyk nie tak 
prędk i jeszcze będzie narażony na interwencję 
etanów Zjednoczonymi, a naw et że może przyjść 
do Porozum.en>a między Tuillerjami a Nowym 
Jorkiem względem „ewakuacji Meksyku." List 
jSLjrć-ści je s t bardzo nieprawdopodobny.____

“ “ W ogóle sądzą, że niebezpijczeńiHW*" 
żące nowemu cesarstwu w Meksyku, nijj nasią 
pią jeszcze tak  pręJKo,1 i\. I r  Zlg. \nxze  ̂ , llni» 
tie  potrzeuiye się mięszać w sprawy MeLsyA u, 
może spuścić się na tok naturalny wyn dkć w, 
które rozbiją „dziedziczną um iarkowaną mouar 
chię." W ostatnin la r dziesiątku" kraj  ten nie 
szczęśliwy wybrali , sobie za widownię swawoli 
awanturnicy, i łupów chciwi „oswobmlziciele" 
rozmaitego rodzaju. I ma potrzebuje tylke spo
kojnie przypatrywać się tema, R będzie panią 
losów Meksyku, Spokojna obojętaość Ameryki 
jest groźbą wojenną dla Napoleona, a a ia Ame
ryki ma wszystkie korzyści pokoju. Meksyk n a 
zywano często B iszparią Napoleona JJi. a i 0 
nazwa ta, nie wystarcza już nawet na sk reśle 
nie przewrotności - planów bonapartystiwst-ieb, 
które z gory wiążą Francji ręce przy^zawikla- 
niach europejskich." ~ ~ 1

Inni zapew niają znowu, że Johnson;oświad
czył się z gotowością uznania m onarchii me
ksykańskiej, Dyle, tylko wojaka francuzkie opę 
ściły kraj, i głosowanie powszechne odhylo.się 
bez ich wpływu.

, D. 10. b. m. wydał prczydeui Johnson uwie 
proklamacje. Jedna konstatuje koniec buntu, w 
skutek czego konfederaci tracą p raw a- strony 
wojującej. Mocarstwa więc, któreby pozwalały 
wpty wać ich statkom korsarskim do swych por
tów, narażają  się na to , że Unia zamknie swe 
porty dla ich okrętów i przedsięweźmie stoso
wne kreki dla u trzjm auia udzielności narodo
wej. Druga odezwa przywraca praw ną władzę i 
konstytucyjną, republikańską formę rządu w 
Wirginii, i udduji władzę wykonawczą gnbor 
natorowi P ierpoinl, unieważnia w szystkie ^kta 
publicznej postanowienia rządu separatystowskie- 
go. Minister wojny wydał rozkaz, wypuszczę- 
nia na wolną stopę wszystkich jsneów, aż ilo 
pułkownika, którzy przed upadkiem Ricbmoudu 
okazali gotowość złożenia przysięgi na w ien rść  
Unii. - - - J *

Jeffersona Davisa miano juz pojmać
W Tenas uchwalono przedtem jeszcze d. 2>,. 

ł . ui. rezolucję n a  jego korzyść i w myśl prow a
dzenia dalszej wojny. Mity ngi oświadczyły, 
tak  zwany Trans-Missisijii —- Departament je s t 
dość ludny i zamożny, by odeprzeć , wszelkie 
napady, i zabezpieczyć sobie niepodległość. W 
skutek tego oczekują ataku , wojs_k_uujoęutuw- 
skich na wybrzeżu Te^asu.

O ntworzonem w Nowym Jorku row any 
stwie emigracji do Meksyku podąje N tujork łłr- 
rald następujące szczegóły. Dyrektorowie tow a
rzystw a bę ą unikać wszelkiego naruszania u 
staw o neutralności państw a W ychodźcy zo
staną - wezwani, aby na wyraźne zaproszenie 
prezydenta Juareza osiedlili się w prowincji S<>- 
nora. Będą tam zaopatrzeni w broń, aby się módz 
bronić od napadów. Prości wyeLodźcy otrzyma 
ją  po 1.000 dolarów i luO prętów ziemi. S ta r
szyzna stosunkowo więcej. Ortega, główny ajent 
Juareza, ma potrzebne na to fundusze w rękach; 
popiera go wielu znakomitych i bogatych oby 
wateli Nowego Jorku. Herald umienia, ie  rząd 
nie będzie miał nic przeciw temu pianowi.

Courrter des E ta/s l 1 nis  domaga się nato
miast, aby rząd wypełnił svi e zobowiązaeia do 
neutralności, i nio dozwolił żadnej zbrojnej or
ganizowanej emigracji, a jed n a  depesza z’ No
wego Jorku zapewnia, że Johnson będzie stał 
ua btanowisku neutralnem swego poprzednika, 
popierany przez Sewarda i innych.

— —
Kral.auer Ztg_ donosi, że ministerjum ze

zwoliło właśnie na urządzenie w Krakowie filii 
wiedeńskiego zakładu zastawniczego.

Botachafler potwierdza, że 17. lipcs zwo
łany będzie sejm kro&cki do Zagrzebia i podaje 
nawet mniej więcej przeciąg czasu, jak i kaden • 
cja ta  zajmie. Ponieważ rząd u n ik a ,; by równo 
czesnie z pełną Radą państw a i sejmy krajowe 
nie obradowały, więc ja k  Boischa/ler uaj., do 
zrozumienia, dzień zwołania „ejmn kruackiego 
tj. 17. Iipca będzie ostateeznyn terminem z a 
mknięcia pełnej Rady państwa. Boiscltajier u- 
trzymuje, iż do tego czasu bez "ruanośti za ła 
twić będzie mugłu Rada państwa wszystkie 
przedłożone j e j  wnioski, i pow tarza w końcu 
wiadomość, iż natychmiasi potem zagajoną bę
dzie szczuplejsza Rada państwa, k tórą czekają 
najważniejsze prawodaw cze wnioski.

Z War»za*”y d. 2 #  m aja donoszą, ż.‘ Mdu 
tyD przywiózł do W arszawy ukaz carski, dozwa- 
lający bezwarunkowo 160 wychodzoi 'tu polskim 
powrócić do ojczyzny,

| “ -  . ł ą a  ł łd i łW S

Gospodarstwo, przemysł 
i handel.

L w ów  26. ma-a. Wczoraj po południu 
--r‘a ,aw .rotanu nadał deszcz ulewny, 

który ' j w d  cokolwiek jarzyny. Podole 
p ip u tn y p rz e d s ta w ia ć  widok z powodu 
pogueny, iaa ze nawet o średnich zbiorach 
myśleć tam nu moina. Kukurndza zeszła i
jjscht®* f

Dziś w tutejsz. nj binrze targów u tu no- 
towauo: Mierzyca pszenicy 3.7, żyta 1,97, 
jjczm ieniiil.Sb , owsa ^  hrecz^  2.17,
tartofii *-24̂  A *g J  ‘ Ibukowego 11.43, 
miękkiego 8 43, eetnzr s,ana , 25, słomy 
Okłotowej 56 c"  . .f?* masła świeżego
60 C„ 1 masa «  c. 1 masa
wódki 18" rpriyprswnej 7o Cm t  masa
wódki 15“ 36 c.

S iem ię in .une. ^ ^ ‘®“ *eckiCn dziena 
nikacb czytamy o _ d °8Wiadczeniąohi p b„5 
tych prs-Bi znakomitego j ‘^80 agro
nomu Okela, nad suszeniem 8iemienia toia_

“eg Z doświadczeń tych wynikło, nasie
nie świeże, wcale nie suszone, y  1* oez 
porównania mniej owocu, J8k fl 
Lica urodzaio 3ci jes, w pef f , y m 
stosunku do stopni ciepła, przy ktorem sie 
mię lniani suszyło się.

Okel posiawszy na kilku kawałkach ‘/a 
morgowych, po 4%  garnce suszonego przy 
różuycn teirpe-aruracb siemienia, otrzymał 
następujące wyniki'

siemię wysuszone p.zy 50° R. 251. lnu
40'
35°
30°
25°
20»
15°

26
25
23
18
14
11
9Siemię „cale nie susz ine 

Tylko Siemię pochodzące z Rygi, po
siane na świeżo, wydało ną */, morga r  41/, 
garncy, 24'/, funtów lnu,

Okel radzi nie używać do suszenia 
wyższej temperatury nad 40" R .

Suszenie siemienia lnianego^ najlepiej >d- 
bywa się w g o rz e ln ia c h .  Pali się w izbie 
przeznaczonej na s u s z e n ie  ta k , aby termo-
metr pokazywał przy samej podłodze 40’ 
R. Następnie na rozesłm111 płótnu*, sypie 
się sLmię cienką warsi wą* 1 00 Pół godzi
ny mięsza dopóty, dopófc. »sz_ystka wilgoć 
zbyteczna z niego nie wyjdzie, co puzuać 
można po tem, że nie przyletr* palców.

Im prędzej po wysuszeniu sieje się sie
mię, tem lepiej. Można wszelako przecho
wywać je bez zepsucia 2—3 tygodni w miej
scach zabezpieczonych od wilgoci. Gdzie 
nie ma gorzelni, suszenie odbywać fli? mo
że w ohlebowym piecu, odpowiednio opalo

nym , z zachowaniem tej ostmćności, aby 
sieirię nie w workacb suszone był0, gdyż 
wteuj wilgoć nip może wyaooywać się 
swobodnie, osiada na powr-. na siemieniu 
i odbiera mu mużuość wzrostu.

O dessa 12. maja. Doniesiei ia tbożowe 
z zichodu opiewały pomyślniej. Ra tutej
szym placu z rąk do i’6K Przeszło w tygo
dniu 35.000 czetwierti: Pszenicy miękkiej 
]8uo czetw. w pierwszym gatunku (io‘ pud. 
5 funtów) po 8 rs. 37/% kop*; 5.600 cz“tw. 
merkantil (9 p. 33 f.) 7 rs. 5 “-—■ rs. 25 k.; 
161*1 czt. ordynaryjnej (9 P;n “2 f0 6.621/ , ; 
girki przedniej 9000 czet. i l u P*̂ 2 f.) 7.45-

120J czet. po 2.25—2.55. l)wsa 3.000 czetw. 
2.471/ , —2 50. Siemienia luianego czyszczo
nego 800 cz. 12-12.30; rzepaku 5.500 czet. 
5.55—5.70; wełny 2000 Pu<j',w. ?lenkiej i tłu 
stej z najjKższej strzyży ° I jl' dosta
wę 5.000 czetw. pszenicy t^araej pro ma:
(10 -10  p. 2 f.) 6.854* rsL* 3U000 «'Trki Pro 
czerwiec (10 pud.) 7.40 Kurfl na Londyn 
153'/,, Marsylji 333-334^

P rz y je c h a li do I w ow a dnia 34 j 25.
m a ja . Pp. G ro ch o lsk i  K . * R o z y s k ,  Horo.
dyski Tom. z Krogulea,-Ostaszewski Sew. 
z Raku „ ic Wiśniewski W, z Strzelisk, An-

dier Pr. z Soro-, Agopsowicz K. z Grochó
wie, Wolański W. z Duliby, Herlth F r. z 
Gorajec, Zwierze! ~wski S. z Piwszczyzny, 
hr. Dzieduszycki Miecz, z Kąrnfiwa, Krzy- 
sztofowitz Fr, z Trybuebouic, ŁodyńskiSt. 
z Naboirzec, Obertjń^ki L<*op. z Stronibab, 
Roszkowski A. z Brykonia, Wykowski F r. 
z Łęk dolnych, Helmer Józ. z Czerniowiec, 
Grocholski Izyd. z Oserdowa, Lanery H. „ 
Prusinowa, Soroczyński Rom. z Cboronowa 
Udrycii A. z Wielkich mostów, Zarzycki 
T . z Chotylubia, Papara J . z Dolnicza.

W y jec h a li ze L w o w a d n ia  34. i 35 . 
m a ja . Hr. Borkowski Wit. do Winniczek, 
hr. Badeni W. do Sdrokowa, hr. Męciński 
CezaL do Dukli, Stark Józef do Komarna, 
Brendl K. do Stryja, Bogdanowicz An. do 
Jordanówli, Domgiewicz Ant. do Bazaru, 
Grocholski L. ńa Wołyń, Grochowski Ant. 
do Łukawicy, Horodyski O. do Kociubiniec, 
Steinkeller P- do Krakowa, Sokolnicki Wł. 
00 Tarnopola, nr. Krasicki M. du Wiednia, 
hr. de la Skala j  alt do ftalinestie, Barański 
A. do Radłowie, Barański. K. do Chłopczyc, 
Bernatowicz Hip. d0 riannik, Grocholski K. 
do Rożysk, Horodyski T*m. do KroguBa.. 
Petrowicz Franz do Wołostkowa, W o l a ń s k i  
W. do Raczychowa, Wiśniewski Wiktor u° 
Strzelisk; Morbitzer H. do Hruszow*.

K u r s  l w ó i r i k l .
*1 - *-

z dnia 2i>. maja,
Dukat holenderski , . . 
Dukat cesarski . . . .  
Moskiewski półiwperjsi 
Moskiewski rubel srebrny- 
itloskiewski rubel papierowy 
Pruski talar kur.
Galii.-, listy zast. w. *•! 
Galie, listy zast. m- *■ | 
Galicyj. oblig. indem- 
Pożyczka narodowa 
Akcje kolei żel. £**•

D»j?
w a.
rh l cl
~6jU 

5|I6 
8 90

73 57 
r.3 81 
75 73 

|212,17

gadają 
W. a. 

Ił. fet. 
~5~19

r,
9 2 
1 72 
J 45
n a  

TO 63 
74iJ7 
74 (62 
76 43 

214 83

kwrs "
z dnia 26 maja.

n h iu . Mnga pańt. 6‘/, za 100 gl. m. k. 
Pożyczka nar. 1854 5V. za 100 gl. a , , k.
Losy 1  r. 18O0-  .........................
Akcje banbu naród, za 1000 gl,
Akcje Towarzydtwa kred. na 2oo'„l 
Londyu 10 funt. szterlingów 
Dukaty cesarskie s itak a  * ' 
Srebro za 100 zł#, w. a . '  '  ' '

W-A.
złr.cc.
TT 2.)

7620 
b3 10 

801 -  

184 W  
109.20 

u 21 
106 75

X
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Dobra „awierające 770 morgów 
po większej części o rlich , 

globie sil.i ej pjzeoLzne- 
gc jzaroozieuu, w poło

żeniu najpięKmejszem na gościńcu murowa
nym, '/ ,  od miast i obwudorego, a 3 mile od 
Lwowa z budynkami m psikaluami i gospo- 
darczemi w tlob”ym stanie, z młynem i pro
pinacją w sumie przeszło 10 OJ złr. są 
wolnej ręki do sprzedania lub wydzierżawie
nia z pożyczeniem aapitału 8—10.000 złr. 
Blizsza wifdomuśó u Wgo Dr. itcińskingc, 
adwosata krajowego we Lwowie. 575 1--3

Nr. 14148."

’ ' " Obwieszczenie.
D n ia  30 . m a ja  1865 r o k u

c ibęuzie »ię w biórze Depart. III. magistra- 
- tu lwowikiego

L I C Y T A C J A
przez opieczętowane deklaracje 

w celu .wydzierżawienia na dwa
naście lat folwarku w  Malechowie,
własncjci szpitala ś i -  Łazarza o trzy ćwierci 
mili ode Lwowa oureglej. z wyłączeniem 
propinacji, jsno osobno wypuszczonej, z do-_ 

daniem 16 sążni drzewa opaiowego. 
Deklaracja przyjmo..ane będą od godzi

ny 9 rano au 12. w poiudnie w biórze wspo- 
mnicncm, gdzie i warunki licytacyjne przej
rzane być mogg, ;;

■' ‘ Cena wywołania 1501 złr. ł»0 ar, czyn- 
azn rocznego- wadjum 300 złr. w. a.

Lwów dnia 22. maja 1365. 571 1—2

c w u i f ó i i E M i i ;
483 o d z ie r ż a w ie .' 3 - 3

.Dobrą Horodnica z przy- 
ległościaipi W ojew o-  

azińce, Sękuwce i Jezie-
r 7 V d t ‘’ łożące na Pcdolu austrjackiem 
> J- f  BJxcl.| w obwodzie Czortkowakim, w 
c-uległości jednej mili od miast Husiatyna, 
Cuorostkowu i murowanej drogi, składające 
się z dńócb folwarków itizeob ludnycb wsi 
i przysiółka, mające 1367 morgów 402 f j  
sąóui ornych gruntów, sadów i ogrodów 
wy bornej podoi .kiej ziemi; 137 morgów 800 
sążni kwaur łąk i pascwisk, gorzelnię mu
rowaną dobr e urządzoną na 1 kr wiadui co- 
azit-nego ” cleru, do której z blizkiego lasu 
dodana będzie potrzebna ilość drzewa Oua- 
łcwego, w . wodne młyny o siedmiu ka
mieniach, z których jeden przy gorzelni, 
dwa rybne stawy, wszystki > potrzebne do 
gospodarjtza ojuynki, stajnię murów .uą 
prcy gorzelni ca 140 opasowych worów, 
dwie teł marnie idom  mieszkalny murowany 
o piętrze, obszerny, wygodny i ozuobny, li, 

a lat kilka od 2p. marce 116 > roku do wy
dzierżawienia. Życzący sobie wejść w ten 
incereo, zechcą się zgłoś, a pod i zstępującym 
adresem: Dci w łaśc ic ie la  d ó b / H oro- 
lu icy . w  Ja b ło n o w ie  obw odzie  C .zcrt- 

ItowsŁim - o s ta tn ia  p o cz ta  K o p eczy ń ce .

Nr. 2517. |
O g ło sz e n ie . ■■

Magistrat k. miasta Lwowa podaje ni- 
niejszem do ogólntj wiadomości, że celem 
sprzedania materjału drewniareKo budynku, 
tak cwanej stajni rosyj.Kiej za Czerwouym 
Klasztorem, dnia 29, uu ja 1865 prz id p„łu- 
dniem do godziny 12, publiczna licytacja 
ofertowa w biórze budowniczym przeprowa
dzona będzie.

Cena fskaina ustanawia się aa 1.000 
złr «

Chęć mr.jgcy naby cia materjału tej staj
ni, winni (,ą s terminie oinaczonyu- opie
czętowaną ofertę z załączenie!*. 10% wadjum 
najdalej do gouzin f i 2  w pcłuunu. do rąk 
komisji wiiieić. Później' wniesione oterty nie 
będą uwzględnione.

Każdemu w chęci licytowania przysłużą 
prawo, w»ruLki licytacji przed terminem w 
biórze budowniczem przeglądnąć 

‘ Lwów dnia 8. maja 181. j, 487 3—3

, Obstalunki w yrobów  żę- 
laŁtt, kowttiszczijżiiy ma
szyn i narzędzi rolniczych 
w  fabrykach żelaznych 
%v Maksy mówce i Żalrli,. ii
w jfaństwió W ełdw z, włąsuości ba
rona Winterfeldt przyjmuje dla Z a le 
szczy k  i Bukowiny upoważniony w 
tej mierze W ny K o d rę b sk i, właści
ciel handlu w Zaleszczykach.

" WoZtliiego rodzaju obstalanui bę 
dą  jak  najdokładniej i po nejumiai ko- 
wrószych cenach wykonane, o 454 .4—4

Dyrekcja Państwa Wełazirz

os*

79
75
95

120
—

27u

M T  Zniżone cenyl

Trumny kruszcu we
ozdobniejsze i trwalszo od drewnianych są 
zswsze i  wielkim wycorze po zn iżonych  
cenach  na składzie, i kMztujg długości: ~  

12 cali *łr. 10 — ozdobnićjsze . złr 60 
- 72 „ ■ wytwornie ozdobne „

75 „ złr. 15 — ozdtibniej.ze . „
7j  „ wytwornie ozdobne . „

’ 75 „ hermaiycwe z 2ma w ióKami „
75 „ nadzwyczajnie wspaniałe

ęPiachtsśrgej . . . _
Poduszki po i  ih-. 50 et.
Kapy -  » 8 ,,1 -----

  Materace „ 4 . -------
r a »  Każuatrumn.zamyka się na kluczyk.

J jd j  ny skłau utrzymują
177 F .  O p u c h ia k  i N i t s c h ,  4—c 

we Lwowie' pod 1. 47 naprzeciw katedry,

Eli\ir przeciw hemoroidom
Dra Tuske.

Ten środek działa szczególnie przeć, w oier- 
pienion. b e n i o r o i d a ln y u i ,  z a t w a r d z e 
n iu  w ą t r o b y ,  n i e s t r a w n o ś c i ,  d o 
le g l iw o ś c io m  ż o ł ą d k o w y m  i s p o 
d n ic h  c z ę ś c i  c i a f a ,  j a k o t e ż  p r z e 
c iw  z a w r o t o m  g ło w y ,  i  - s u w a  w  
n a j ł a g o d n i e j s z y  s p o s u b  f le g m ę  i 
z b y t n i ą  ż ó ł ć ,  ogobliwie może być pole- 
cuiy  osobom, których zatrudnienie ogranicza 
eię n« ciągiem siedzeniu, albo które nie u- 
żywrją potrzebnej komoeji na świeżem po
wietrzu,

pena flaszki z dołączonym opisem ko
sztuje l  sir, 7o cni. za opakowanie 20 ont.

Główny saiad tego środaa utrzymuje 
t  “ ■ Pecher ap t. w T e m n i -  r dl 
Galicji w e Lwowie Zyg  floLer npt. pod 
i r f j r B j - "  orłem , w  S tan is ław o  i  T  
B tcchcr ap t. 473 2 - 6

U d osk on a lon a_____
SZCZOTECZKA do ZĘBPW

Dra LAURENTIUS w Paryża
z w a n a  E l e k t r y c x n a>

Szczoteczki te zastę
puj ą wszelka ■» bstancje
alkaliczne 1 g ry^ł0®; '-iy. 
wają się na suc o bez 
proszku " i bez w lęelkloh 
ułynów. Użycie ich eią. 
git. i stałe przywraca moc 
i nowe tycie zęboin. Yv 
przeciąga trzech dni SP®’
dzają najguDozy osad na

któro odzyskują białość i świetną 
jaLic miały w dwudr:estu latach ży

cia. K o rd ia ł D ra  Ł aoren tina  uzupełnia 
działanie tych szczoteczek i używa Bię w 
wypadkach próchnienia zębów i słabości 
dziąseł.

ł o.zedają się we Lwowie u ZYG j HJH 
TA ItU K E R A  ipi. pod Srebrnym orłem, 
w .kładzie materjałów aptecznych p. Mrozo
wskiego w Warszawie, w aptekacn pp. (Jhro- 
■•cickiegn w Wilnie i Brunona Miczyóskiego 
rr Kri Sowie. 527 3—0

Cena 2 złr. 60 centów, z opakowaniem 
M złr. 80 centów.

KB

zębach, 
emalię 

K<

k r ó l. n p r z y w il, r o ^ a r z ^ s iw o  
lw o w s k o  c z e fn io w ie c k ie j  ‘ k o le i  że la  
znej zamierza oddać pojedyńuzo’ częściowo 
lnb razem W drodze ofert przedsiębiorcom »ta-f 1 . # vj • '■ ana tw i  1 a dj h m  tiwdin

wianie budyniiow ua 8tavjŁch-
Lwów Staresioiu, 1 Borynicze, Chuclorow SmTrwki  ̂
Sukac^-owce, Bursztyn, Halicz' . le z u p ł ,  Stanisła
wów. Ottynia, Korszów. Kołomyja, Zabiojów.

Śniadyią Lużan i Czerniowce, “
Dotyczące plany, obliczenia kosztów; tabele cen i ^arunki mo 

zna przejrzeć w jentralnej Dyrekcji w Wiedniu, i ’w Dyrekcji budo-
7------   [.wy^we Lwowie przy ulicy Majera pod 1/ 722a/Ł-

Oferty muszą zawierać ośw:adózenie, ze oferent wiaziat, podp< 
sał i dobrzt zrozumiał plany, 1 tabele ceo, preliminarze kosztów i w« 
runki, a  upuszczen ia  w procentach muszą być wyraźnie; wypisane 
słowami i cjframi 1 , ""

nadszedł w ie lk i  w y b ó r  n a jm o d n ie jsz y c h  p a r a s o le k , ob u - Do oferty należy dołączyć wadjum 5% sUUiy preliminowanej 
w ia  r ó ż n e g o  g a tu n k u , k r a w a te k , s z a lik ó w  n a jn o w sz y c h  ! za oferowane prowadzenie budynków i to w gotówce lub w papie 

i k u fe r k ó w  p o d r ó ż n y c h  ró żn ej w ie J k o sc i. 565 i - 3  ■ ^rach giełdowycL, podług kursu dziennego obliczonych, lub tako,e m o - 
~  • źaa dołączyć asygnację depozytową Filii banku anglo-austrjackiego

Magazyn J. S. Jiirffensa ^ L̂.ov:ie nił f̂ońe iimaj; w tej ŵ kośd wadjum.
“  •> o  - Uterty w ten sposob ułożone, miją być najdalej ao 15. c z e r w -

■ _ i itau 1*_‘i BT
D o  b a n d l u

A. STEIFA SYRÓW

w e  K iw ow ic
\y najnowsze desenie zaopatrzoUJ 
o, r

uL.lv.ca swój

s k ł a d  o b i ć  . p » ę i e . j ,. o n y  v | i
po cenach staiych, fabrycznych w tak obfitym wyborze, ze jeden ponój ud 4 złr. w. a. po

cząwszy, stopniowo do 200 złr. w. a. kosztować może. 576 1—6
n ;i ii is 11" lin  i w  i jjn i i\i

5°|0 Listy zastawne w srebrze
vi. k . u p r z y w ile jo w a n e g o  p o w s z e c h n e g o  a n s ir . z iem 
s k ie g o  z a k ła d u  k r e d y to w e g o  m o żn a  d o s ta ć  p o  w ie d e ń 

sk im  f a r s i e  d z ie n n y m  n 498 4-0

0. M. BhAUNA we Lwowie.
spłacają się one za pomocą wylosowania w przeci jgu 50 lec *1 pari srebrem, zaopatrzone 

są półroczneml kuponami, które alę wypłacaję

c a  b^ r. 12. g o d z in y  w  p o łu d n ie  w n ie s io n e  d o  je n e r a ł
- — - „ . . . . . .

;?y

be/i żadiie^u odtrąeónia podatku flUłil-
i podług Lerażnicjsicgo ku>u emisyjnego ze wzgltdu na premię zw .otrą, przynoszą DlizRo 
6% w srebrze. Według ustaw wolno używać ich do lokacji kapitałów po zarząd&ch pu

nej D y r e k c j i  w  W ied n in  z napisem
Anhot‘ zur H erste llu u gd er. Hochbauten iu der

Station __
uferem zostaje ofertą swą związany a ż  du d n ia  3 0 . c z e r w 

ca  b. r ., do którego to dnia rada zawiadowoza zastrzega sobie 
przyjęcie.' 566

* Wiedeń 22. maja 18ob.
O .tupn. Towarzystwo lwowsko-ezei mowleckiej kolei źe.tzjej.

Z a k ł a d  z d r o j o w y
ol wartym zostaje w roku bieżącym dua 20 . maja

u

Dwfc zdroje jodo-bro: oowo, zdrój żelezisty, zdrój siarczany, żętyca dworski ; kąpiele 
słono-jodowe. żelem .e i siarczane, kąpielą parowe; wdychania gazu za źródła B l o t k i  
gkłady z mułu (szlam).

Zdroje Iwonickio słyni e ze skuteczności oictylko w szkiofułach. [począwszy oa „Dizjiien 
gruczołów, 'zapalenia ócz, uszu, nosa i wyrzutów skórńycb, rż do rópieni; kości i srostu

 ______                r _____ r _ ____ . ___  , stawów;, ele także mianonioin w choreo, .n macicznych i zawisłej od nich niepłoanosoi, n
ulicznych, tudzież pieLiedzy papilarnych i depozytowych, w ogóle przyastne są do losi oji ■ obrzmieniach wątroby i ś! dziony, w gośccu i mis, w katarze żotądk. i oskrzeli, w upór
Kapitałów pewnej ua hypotekaraem bezpieczeństwie polegająoej i niezależnej odchwiatia si« 

waluty. Są wydawane w sztukaon po 100, 200, 300, 500 i 1000 złr,
111 ' — - -•«- - ■ r  ̂ m . _ f . - -

z & k ł & i « P b  a ę f p o j o w e g o

w
ozcajn-ia niniejszerr, iż wody  swoich 8i-dmiu zdrojów napełniać rozpoczął z 
dniem 1. m a rc a  r .  b., które rozsyła w flaszkach troskliwie zakorkowanych, cy
ną obłaszkowanyck i zapakowanych w skrzynia — na, zamówienia adresowane:

„Do Zarządu Zakładu zdrojowego w  Szczawnicy  
poczta Szczaw nica)a.

Zarazem podaj* ao wiaaoirosci, że zdrojowisko w Szczawnic/ zaopatrzo 
ne licznemi mieszkaniami, nowenn łazienkami trzema restaaracjam i, troskliw ą  
opieką lekarską, dobrą żętycą, ck. pocztą, cz jte lm ą, m uz-ką itp. urządzenia
mi dla wygody j przyjemności goścs zdrojowych, w tym rokn

o d  d n iil i - m aja  d o  ^ 0  m e ś n i a  b ę d z ie  otw arte^
tudzież ża iniej«&,Hnia w Zakładzie zdrojowym n a  \c \tf p rz e c ią g  tegorocznej 

pory zdrojow ej, co do swej zwykłej ceny,
o  je d n ą  tr z e c ią  c z ę ś ć  b ę d ą  o b n iżo n e .

Rezultat n o w e g o  r o r b io r n  c b e a jic z n e g o , wykonany n& wszyst 
kicL siedmin zdrojach szczawnickich przez pana Doktora A. S to p c z a n sk ie g o  
w W iedain je s t jaż  wykończony a  dotyczące broszury są właśnie w rozsyłaniu.

S ó l  n a tu ra » n ą  wyługowaną z  w o d y  zd roju  M a g d a le n y , 
tudzież P a s t y lk i  w y r a b ia n e  z tej sa m ej s o li  p o d  n a z w ą  
„ S z c z a w n ic k ic h 4*, do  n ależnem  oćenieniu lekarskiem przez komisję 
balneologiczną w c. k. Towarzystwie llaukowem  krakowskfem . Typrzedaje 
Z akład zdrojowy w Szczawnicy >01

czywych koirpHhacjaob, (z tego prtymiotu) syfrlitycznyąl,
Prócz tego p .^ietr*em *r bojrijpip, tobrą żętycą j gajem ^ełkgttfi ząlcąą się Iwo

nicz chorym piersiowym. ■ ' ■- — 1
Zakłaa z każdym rokieu. rozszeiza s ię in L p s.a  0q do wygóć i uprzyjemnienia pobyu. 
Porozumiewać iiię można s Zarządem zakl du Katownie, osutai-. j ocęta , M iejsce", 
Ordynującym przy Zdroisch, lekarzem Wny h A K O I, M OSZt IZANSKl dr, me 

dycyny i chirurkii 450 4—8 ~ F
ł"do 1. 2810.

OposiMe licytacji b
ł u- i*

4 - 4

W ctlu wydzierżawienia prawa propinacji piwa 1 wódki miasta 
Kołomyi raz^m z miejskim dodatkiem gminnym na czas od 1. li
stopada 18d5 do końca grudn.a 1863, odbędzie się dnia 19, czerw
ca 1865 licytacja w biórze tutejszego urzędu gmmntgo 

»• Chęć wydzierżawienia mających wzywa Bię, ażeby w dniu po
wyższym przy licytacji stawili s.ę , gdzie im bliższe warunki licy
tacyjne, o których i przedtem w urzędzie gminnym dowiedzieć ŝ ę 
można, oznajmione będą. - ' m»c*
D ena w y c o fa n ia  :etlnurocznego czynszu  iv y n o -

si 4 3 .4 3 7  zlr. w . ra.
Nadmienia się także, żc do pudniesienia dochodu prupiuacji 

miejskiet przyczyni się teraz wiefe budowa kolei żelaznej orzy sa
mem mieście i przez całe terytorjum miasta się ciągnącej i właśnie 
teraz rozpoczęta, jak również budowa dworca tejże kolei w mieście 
położonego Które lo przedsiębiorstwa znaczną ilość robotników za*- 
trudnią, przez co ruch się wzmaga

Od c. k. wiadzy obwodowej.
Kułoroyja dnia 17. ruaja 1865.

b i ,R9t
od -03 ‘̂igw 
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c. i  uprzywilejowanego lego M M e  kredyto
wygo dla fin?,lu i przemyslo we Lwowie.

dln 1Filia c. k. uprzywil. austr. Zakładu kredytowego Qia uaodlu i przemysłu we Liwowie przyjmuje w godzinach kasow-ych'od 
9. do 12*/, przed południem i od 3. do 5, popołudniu p !riądze n i k a s o w e u ł ,  które procent przynoszą^, aa imię
lub na zielenie (ordre) opiewają, na in n y c h  przenoszone być mogą, nie tylko we Lwowie, lecz także w Wiedniu, Bernie^ Reszcie, Pra - i 
dze i Tryeście wypowiedzialne ■ wypłacalne są, i wystawiają się w kategorjach po

100, itr. 5 0 0 , dr. 1000.
Procent wynosi o d  a s y g n a c y i  p ła tn y c h  n« »k a*  (S ic h tj  , .

z a  d w n d n lo w cm  w y p o w jjcd zen iem  
„ o śm io  » -  -

o
4
4%
5

o d  s t a
*
ł!

*h ii  
i i yujiiwi* 

**i td-j^ jihj 
-U łSl 

ó w ii  
iirU a;M J- uncwol 

l sioeicanęi. 
>2.1 fCojiai 
8 o^eidifiar 
tg #vJOii.> 
mu I ,.t> (Ki

te •£! iibów
Asygnację kasowe Z a k ła d u  centralnem u w  W iednia , tudzież Z a k ła d ó w  I łl ia ln j  tb  w  B e r n ie . P e s z c ie ,  P r a d z e  

T r y e śc ie ,-  wypłaca lub przyjmuje w miejsce gotówki k a s a  F ili i  L w o w s k ie j  w każdej godzinie kasowej, jednakże dopiero we*
dwa dni po Uczynionem tu zameldowaniu i za strąceniem ^  od tysiąca prpwizji. 

r/tal Jad nie ręczy za rzetelność girów.
Blższy> L wiadomości udziela Kasa Zakłauu.

[420 5 —T
a ;il«ow -tsi ui *ł|n

'T .' i , fdi£ *ia*gMfmu .

Wyda woy: Jan Dobrzański i Witalis W. Sitnddho^Taki. Główny współpracownik: Jan Dobrzański Odpo wiedzialny rdflbtdrf Arioni Orzechowski. Dmk Kornel i  Pillt-ea.


